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Ponad 200 nowych placówek oświaty

Przed pierwszym
dzwonkiem

WARSZAWA. W związku ze zbliżającym się rokiem szkol- Woj. katowickie przygotowuje 
nym budowlani w całym kraju dokładają starań, aby jak naj- SŁeSSS’ rpSer5^"drSÓnSCtolek! 
więcej nowych placówek przygotować na przyjęcie uczniów, cyjny zabrzmi w 8 nowych szkol 
Spośród wznoszonych ponad 200 obiektów — znakomita więk- łach podstawowych przygotowa- 
szość otworzy podwoje w przyszłym tygodniu. S to ły 'Wio K i« jd°  Szkotaictwo^S

ZNAJDZIE się wśród nich ok. s ią d oWfl p la c ó w e k ^s z k o ln ych'>wraz 
70 szkół podstawowych, W  tym  * in te rn a ta m i i  warsztatami. W 
kilkanaście nowoczesnych szkół £ S b "gSSeSSSń y°h pinig»?; 
gminnych na wsi, k ilka  szkół mieszkańcy, zwłaszcza rodzice. W 
zawodowych, internatów, warsz szkole na O sied lu  Tys iąc lec ia , k tó - 
tatów szkolnych. Ogólnopolska
inauguracja nowego roku szkol- wspomagają żołnierze, 
nego odbędzie się w  nowo 
wzniesionej szkole gminnej w 
Garwolinie w woj. siedleckim.

E. Gierek 
powrócił do kraju

W A R S Z A W A . 14 bm . p o w ró c ił 
do k ra ju  I  se kre ta rz  K o m ite tu  
C entra lnego PZPR — E dw ard  G ie
re k , k tó r y  p rze b yw a ł na zaprosze
n ie  K o m ite tu  C entra lnego K P Z R  
na u rlo p ie  w y p o czyn ko w ym  na 
K ry m ie .

S w i ę i o  
„Trybuny Ludu”

W A R S Z A W A . Przez dw a d n i — 
w sobotę i  n iedz ie lę  — odbyw a ło  
się w W arszaw ie doroczne św ięto 
o rganu  K C  P ZP R  — „T ry b u n y  
L u d u ” .

Ś w ię to  d z ie n n ika , ju ż  szóste z 
k o le i,  to  w yda rzen ie  o c h a ra k te 
rze po lityczno -spo łecznym . To ma 
sowę spo tkan ie  c zy te ln ikó w  z ich 
gazetą s łuży p o p u la ry z a c ji p rog ra  
m u  p a r t i i,  naw ią zu je  do zadań sto 
ją c y c h  przed społeczeństwem . L i 
czne spo tkan ia  i  w ys ta w y  są o ka 
z ją  do sze ro k ie j p re ze n ta c ji do 
ro b k u  ró żn ych  dz iedzin  życ ia  Pols 
k i  i  d y s k u s ji o p rob lem ach k ra ju .

W b ieżącym  ro k u  św ię to  ..T ry 
bu n y  L u d u "  po raz p ie rw szy  p rze 
k ro czy  g ran ice  W arszawy. 

«s^gaaasawaai

■erne pogotowie nad Odrą

Oziś fala powodziowa
mija Szczecin
W CHWILI, gdy gazeta ukaże się w kioskach, do Szczecina 

dotrze już wysoka fala powodziowa. Na nadejście spiętrzonych 
wód wezbranej deszczami Odry szykowano się w naszym wo
jewództwie od k ilku dni. Poczyniono niezbędne przygotowania, 
by powodziową falę obniżyć, by uchronić mieszkańców i ich 
dobytek przed żywiołem. Otwarto jaz w Widucliowej, otwarto 
trzy poldery na Międzyodrzu po polskiej i dwa po NRD-ow- 
skiej stronie. Umocniono workami z faszyną wały w rejonie 
Cedyni i  Gryfina, by prawic 4 tys. ha upraw rolnych uchronić 
przed zalaniem. Służby przeciwpowodziowe trwają w pełnym 
pogotowiu.
WEZBRANA rzeka to groźny, samym czasie poziom wody obnl- 

truńny do okiełznania żywioł, g ,  s{fwWw la ^ y ~ , iu “ £ oTw”r! 
Jak dotąd nasz region stosunko Cia Jazu, puszczenia nadmiaru 
W0 niewiele ucierpiał wskutek wód w  poldery Międzyodrza. Dzię 
nnwndTi S ta ło  c ip  t a k  Hyipki kI teuiu Jeszcze wczoraj nurt rze- powoazi. otaio się tak azięici k| poniźej  widuchowej nie pod- 
przezornemu uruchomieniu niósł się... 
wszystkich możliwości i  śród- (Dokończenie na str. 2) 
ków zabezpieczających, jakie 
można wykorzystać na uregulo
wanej rzece (otwarto jazy i  poi 
dery).

Nfe obeszło się już jednak bez 
oczywistych strat w rolnictwie.
Pod wodą znalazły się setki hek 
tarów nadbrzeżnych łąk nie 
chronionych wałami — to jed
nak znaczący rezerwuar paszy.
Woda jeszcze wedrzeć się może 
na nisko położone łąki Wyspy 
Puckiej, narażając miejscowych 
hodowców na straty. W wielu 
wypadkach w ślad za kulmina
cyjną falą powodziową przyjść 
muszą likwidatorzy PZU szacu
jący szkody. Oby Odra przyspo 
rzyła im jak najmniej zajęcia.

JESZCZE W CZO R AJ prognozy 
tm yślne choć m e ldow ano

K a l e ?  l in i i  rz e k i od Gozdowie 
do G ry fin a  n ie p rze rw a n y  p rzybó r 
w ody. W Gozdow icach o dno tow a
no w czo ra j o godz in ie  18 530 cm 
c z y li 115 cm ponad stan a la rm o
w y , zaś w  B ie lin k u  593 cm  co o- 
znaczało przekroczen ie  o 131 cm 
stanu a la rm ow ego. Od soboty ra 
no do n iedz ie lnego  p opo łudn ia  O- 
d ra  w  te j  m ie jscow ości p rzyb ra ła  
o 29 cm !

Lecz o to  w W id u ch o w e j w  ty m

N A D E R  ko rz y s tn ie  p rzeds taw ia 
ją  się tegoroczne p e rs p e k ty w y  jeś 
I i  chodzi o przedszkola — w n o 
w o wznoszonych p laców kach  p rzy  
będzie 15 tys . m ie jsc. Jest to  bar
dzo ważne z u w ag i na zb liża jącą  
się re fo rm ę  ośw ia tow ą —■ ob jęc ie  
od je s ie n i tego  ro k u  w szys tk ich  
6 -la tków  p rzygo tow an iem  przed 
szko lnym .

W raz  z n o w ym  ro k ie m  szko lnym  
w ie lu  pedagogów o trzym a  klucze 
do w łasnych  m ieszkań. Znaczna 
ich  liczba pow sta je  p rzy  wznoszo
n y c h  szkołach g m in n y c h . Ogółem 
w  b r. nauczyc ie le  o trz y m a ją  ok. 
2,3 tys . izb. Godna p odkreś len ia  
je s t in ic ja ty w a  w o je w ó d z tw : ło m 
żyńsk iego , ka lisk ie g o  poznańskie
go, w k tó ry c h  b u d u je  się pokaźną 
liczbę  m ieszkań d la  nauczyc ie li 
na wsi.

ZE w szys tk ich  s tro n  k ra ju  n a p ły  
w a ją  in fo rm a c je  o p rzygo tow a
n iach  do now ego ro k u  szkolnego. 
W  st. w o j. w a rszaw skim  o tw a r
ty c h  zostan ie  1 w rześn ia  23 no 
w ych  o b ie k tó w  ośw ia to w ych  a 
w śród  n ic h  20 przedszko li o raz k i l  
ka  szkó ł w  ty m  jedna  w  n o w ym  
osied lu  na U rsynow ie .

Za granicą państwa 
i... przyzwoitości

Z J A W IS K O  to  w c a le  l l ie n o -  t a k  je s t na ,,suku”  w  B e jruc ie , 
w e  i z n a n e - m - /e m v t  i m l r i t n u  Podobne sceny można zaobserwo- w e  i z n a n e , p iz e m y t  i  p o k ą tn y  w ać w  w ie d n łu  <M e x icop ia tz ). w
handel za granicami państw. Są 
jednak miejsca5 w Europie, o- 
bok których my Polacy nie mo 
żerny przejść bez rumieńca 
wstydu. Pełno na nich bowiem 
„przedsiębiorczych”  rodaków, 
rozkładających stragany z te- 
ózek i walizek, zachwalających 
łamanym, obcym językiem „to
war”  sprzedawany wprost ż rę 
ki.

W ie d n iu  (M ex icop la tz ), w

(Dokończenie na sir, 2)

Dlaczego wśród terrorystów jest tyle dziewcząt?

uZSSt w ™ ”  e L  J y tu? .w . .eazecie. nanie morderstwa.
ty k u ! p ió ra  A n to n y ’ego T e rry  brzmi. Którą z  tych dziewcząt P Y T A N IE  postaw ione w ty tu le
pod ty tu łe m : „K tó rą  s ty c h  wpuściłbyś do swego domu? n ie  je s t je d y n ie  re to ryczne , ponie-
dz iew cząt w puśc iłbyś  do swe- Odpowiedź zaś brzmi następu- Waż wypadek dziew czyny z czerw o- 
go dom u?”  P ism o p u b lik u je  t — ij  n >'m i  do tyczy  p ra w d z iw e j
fo to g ra fie  11 m ło d ych  k o b ie t J3C0- J e ś l i  cenisz swoje życic, zb rodn i. P o lic ja  zachodnlon iem iecka 
od la t 25 do la t  37. Są to  zna- nie powinieneś wpuścić żadnej, tw ie rd z i że m o rde rs tw o  dokonane 
ne i  poszuk iw ane w r f n  te r ro  Dwie z młodych kobiet przed- 2* DL ,naJi!y1tezy,ch rangą
ry s tk i.  T e rry  n a w iązu je  na stawionych na  nowvżS7vrh z r i ip  b~ kierf W ,R F N - ^ b y ło  k lf rfw a n ewstępie do m orde rs tw a  pope l- syawionycn na powyzszycn ZClję przez n ie m a l p rzyb ra n ą  córkę ban-
n ionego 30 lipca  na przew ód- Ciach, są oskarżone O dokona- k ie ra  P onto 26-łe tn ią  Susannę, k tó -  
n iczącym  ra d y  nadzorcze j Dres nie morderstw, 2 —  O dokona- ,zab6Jc6'? do ściśle
dne r B ank . Juergen ie  P onto  i  n ; P n a n a r iń w  na  bank- t r z p r h  ?.trze?»ne^’, - lu ksu so w e j w i l l i  we
p rzyp o m in a , że 26-le tn ia  Su- , . naPaaow n a  ? a n K » trzecn F ra n k fu rc ie . p rzedstaw ia jąc się
sannę A lb re c h t, có rka  za p rzy- dziewcząt poszukuje Się za U - s tra ż n ik o w i: „T o  ja , Susanne” . Gdy
jaźn ionego z rodz iną  P onto  dział w aktach terroryzmu, czte zabójcy wkroczyli do w il l i ,  Susanne
ham bursk iego  adw okata , ode- r v  zaś sa  n o s /u k iw a n e  n rz e z  za  t l ^ e ch t szła pi er,i r;sza 1 mosła bu * g ra ła  na jw ażn ie jszą  ro lę  w  te ł 1  f  ■ ■ P ° f ZU K lW dI; “  p rz e z  za  k !e t  czerw onych  róż.
zbrodni. Obok zamieszczamy chodnioniemiecką policję, ponie 
przekład artykułu. waż podejrzewa się je o doko- (Dokończenie ria sir. 3)

Apel studentów
Uniwersytetu

Warszawskiego

Czekając na słońce...
¿^oto _  z. jo d k o w s k i)

P rzeciw  bom bie
neutronowej

W A R S Z A W A , s tu d e n c i U n iw e rsy 
te tu  W arszawskiego w ystosow a li 
apel do p o ls k ie j m łodz ieży i  do ca
łe j  postępow ej m łodz ieży św ia ta . 
C zytam y w  n im  m . in .:

M Y  — studenci U n iw e rsy te tu  W ar 
s ław sk iego  — ucze ln i noszącej im ię  
s to lic y  naszego k ra ju  — W arszaw y, - 
m iasta  c iężko doświadczonego prze* 
w o jnę , *  w ie lk im  zan iepoko jen iem  
odnosim y się do n a p ływ a ją cych  
w iadom ości o p lanach  s ił m ilita ry -  
s tycznych  w  U SA zm ie rza jących  do 
p ro d u k c ji n ow ych  rodza jów  lu d o 
b ó jcze j b ro n i w postac i tzw . bom 
b y  n e u tro n o w e j 1 ra k ie t sam osteru- 
ją cych . D z ia łan ie  to  w p ły n ie  ham u
jąco  na postęp procesu odprężenia 
w  św lecie , p row adz i do w zrost« 
g roźby w o jn y , m ogącej przyn ieś« 
zagładę ludzkośc i. W yw o ła  ono ta k 
że k o le jn y  e tap kosztow nych  zbro
je ń  na ca łym  św iecie .

M y , m ło d z i P o lacy, podobnie ja *  
w ie lu  naszych ró w ie ś n ik ó w  n ie  prze 
ż y liśm y  w o jn y . Jednak pam ię tam y 
o je j  p o tw o rn ych  sku tkach . T ys ią 
ce p o lsk ich  ro d z in  do d z is ia j g łę 
boko przeżyw a u tra tę  sw o ich  b u 
sk ich . W  o g rom nym  w y s iłk u  nas* 
naród  odbudow a ł k r a j  ze zn isz
czeń. N ie chcem y przeżyw ać ta k  
tra g iczn ych  w ydarzeń , ja k ie  b y ły  
udz ia łem  naszych rodz iców . Chce
m y p o k o ju  d la  siebie i  następnych 
poko leń . Chcem y uczyć się, a n ie  
w a lczyć. Chcem y budować, a n ie  
odbudow yw ać.

Jesteśm y pew n i, że nasz apel po
p rą  nasi i  wasi rodzice, nasi i  wasi 
nauczycie le . Żaden bow iem  postę
po w y  cz ło w ie k , n ik t  kom u  d rog ie  
są spraw y lu d zk ie  n ie  p ow in ien  
pozostać o b o ję tn y  wobec tre śc i na
szego w ezw an ia . W ie rzym y  głębo
ko, że s tanow isko  o p in ii p u b liczne j 
św ia ta  zadecyduje o b iegu w yda
rzeń.

Puchar Admirała
pozostał

w W. Brytanii
LO N D Y N  PAP. 14 bra. ogłoszono 

zosta ły  o fic ja ln e  w y n ik i rega t A d 
m ira l's  Cup, uznaw anych powszech 
n ie  za m is trzos tw a  św ia ta  ja ch tó w  
pe łn o m o rsk ich . Po rozeg ran iu  ostat
niego z p ięc iu  w yścigów  słynnego 
605-miIowego w yśc igu  F as tne t, p ro 
wadzenie u trzym a ła  e k ipa  W ie lk ie j 
B ry ta n ii,  k tó re j ty m  sam ym  udało 
się ob ron ić  P ucha r A d m ira ła . E k ipa  
b ry ty js k a  zebra ła  w sum ie 1130 p k t., 
w yprzedza jąc ekp ię  USA — 1*>&* 
p k t. i  H ongkong — 981 u k t .  .P o l
ska ek ip a  od pierwszego w yśc igu  
zn a jdow a ła  się na o s ta tn ie j, 19 po
z y c ji i  po p ięc iu  w yśc igach  zdoła ła  
zebrać je d y n ie  159 p k t.

Nielegalny skarb
R ZYM  PAP. O ko ło  38 k ilo g ra m ó w  

z ło tych  m onet, w y ro b y  ju b ile rs k ie , 
posążki 1 inne  p rzedm io ty , pocho
dzące z okresu  I  w ie k u  p.n.e. — 
I I I  w ie k u  naszej e ry , znalazła  po
lic ja  rzym ska  w dom u jednego z 
m ieszkańców  s to licy  W łoch, n ie ja 
k iego  M ario  T ls t i.  Jak przypuszcza 
się ska rb  ten został o dkopany  pod
czas p row adzonych  n ie lega ln ie  prac 
a rcheo log icznych  w  re jo n ie  Rzym u.

W edług ustaw odaw stw a w łosk ie 
go, w szystk ie  o d k ry c ia  a rcheo lo 
g iczne są w łasnością państwa.

DZIŚ
W NUMERZE: Bstrlia o czysta środowisko o  Prawne I społeczne uwarunkowania zasady wolności sumienia o

Bkow. Bsg— .
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Dziś fala powodziowa
mija Szczecin
(Dokończenie ze. str. I)

Kocą z sobo ty  na  n iedz ie lę  za
częła w bardzo szyb k im  tem pie  
p rzyb ie ra ć  rzeka  w  p o b liżu  E le k 
tro w n i „D o ln a  O dra” . F a k t ten 
o d n o to w a li n a ty c h m ia s t cz ło n ko 
w ie  w ach t pow odziow ych. W y k ry 
to  w k ró tce  p rzyczynę ; to  na k ra 
tach  k a n a łu  ch łodn iczego e le k tro w

HISTORYCZNA już powódź 
w Szczecinie z połowy zeszłego 
wieku była właśnie spowodowa 
na cofką, wysoka fa lą, rzeczna 
spotkała się z szalejącym na 
Bałtyku sztormem. Zdaniem me 
teorologów taka ewentualność 
teraz nam nie grozi. Miasto i 

*« > •» < * w  p o * o t« w iu
ne  przez w e zb rany  n u r t .  Do a k c ji ( la w )
p rz y s tą p ili n a tych m ia s t saperzy 
w yposażen i w  dw a k u t r y  o raz b ry 
gada „D o ln e j O d ry ” ” . Po w ie lu  go
dz inach  m o zo ln e j p ra c y  p rzepust 
k a n a łu  oczyszczono. B y  zapobiec 
ponow nem u za ta rasow an iu  p rz e p ły 
w u  saperzy p rz y s tą p ili do wznosze
n ia  m o stu  pon tonow ego.

— W szystko  w skazu je  na to , że 
fa la  pow odziow a m in ie  Szczecin 
s p o ko jn ie  Sam sp ływ  w ysok ich  
w ód może w  obręb ie  m iasta  g ro 
z ić  za lan iem  je d y n ie  K ę p y  U stow - 
s k ie j.  P ra w d z iw ie  niebezpieczna by 
la b y  tzw . c o fk a , pow raca jąca  fa 
la  pow odziow a (po zderzeniu z fa  
lą  sztorm ow ą). P rognozy m e teo ro 
log iczne  n ie  p rz e w id u ją  je dnak  
szto rm u  w  ty m  czasie — pow ie 
d z ia ł nam  k ie ro w n ik  se k c ji tech 
n ic z n e j W ojew ódzk iego  K o m ite tu  
P rzec iw pow odziow ego W acław  K o 
w a lczyk .

Obecna sy tu a c ja  pow odziow a 
p rz yp o m in a  lip ie c  1958 i  czerw iec 
1965 ro ku . W te d y  wezbrane w ody 
rz e k i s p ły n ę ły  łagodn ie  do B a łty 
k u . N a jw yższy s tan  w o d y  (p rzy 
M oście D łu g im ) o dno tow ano  w  
dz ie jach  m iasta  w  1850 ro k u  — 680 
em . W czo ra j przez c a ły  dz ień  po
z iom  w o d y  p rz y  f i la ra c h  M ostu 
D ług iego  w y n o s ił S30 cm.

!f5 mfn ten
radzieckiej rudy

dla polskich hut
BIAŁA PODLASKA. 13 bm. 

kolejarze i  robotnicy suchego 
portu PKP w Małaszewiczach 
(woj. bialskopodlaskie) rozłado
wali 1,5-milionową w tym roku 
tonę radzieckiej rudy żelaza 
przeznaczonej dla polskich hut. 
Pociągi z rudą zostaną wyeks
pediowane m. in. .do Huty „K a
towice”  h także do hut w Szcze 
cinie i w  Częstochowie.

Radomski „Walter” 
rozw ija eksport
Z A K Ł A D Y  M e ta low e  im . gen. W ał 

te ra  w  R adom iu  za m kn ę ły  pierwsze 
pó łrocze  b r . n a dw yżką  sprzedaży, 
wynoszącą k ilka n a śc ie  m ilio n ó w  z ło  
ty c h . P o p y t na m aszyny do szycia 
„Ł u c z n ik ”  1 lic e n c y jn e  „S in g e r” , 
m aszyny  do p isan ia , gazowe k u 
ch e n k i 1 in n e  w y ro b y  „W a lte ra ”  u - 
s ta w iczn le  w zrasta , pon iew aż Jest 
to  sp rzę t now oczesny, znany  w  
k r a ju  l  za g ra n icą  z w y s o k ie j ja 
kośc i.

D ob rą  k o n iu n k tu rę  na leży  w y k o 
rzys tać , w  zw iązku  z czym  w  G ołę
b io w i«  pow sta je  n o w y  zak ład , k tó 
r y  ju ż  w  n ie d a le k ie j przyszłości 
p o zw o li na d w u k ro tn y  w zro s t p ro 
d u k c j i  dom ow ych  m aszyn do szy
cia .

K arp ia -o lb rzym a  
złowiono w Narwi

Ł O M Ż A . R eko rd  tegorocznych  po
ło w ó w  w  rzece N a rw i us ta n o w ił 
m ieszkan iec Ł om ży — W ło d z im ie rz  
M a lin o w s k i. W m ie jscow ości K rze - 
w o  k /D rożdow a  z ło w ił na w ędkę 
k a rp ia -o łb rz y m a  o w adze 9,5 kg.

N ikt nic nie wie...

Na „ ła s c e ”  PKP
W  S O B O TN IM  w y d a n iu  naszej ga

ze ty  in fo rm o w a liś m y  o w yp a d ku  
k o le jo w y m  w  D ra  w in a ch , k tó r y  spo
w o dow a ł duże k o m p lik a c je  w  ru 
chu węzła szczecińskiego. W  ty c h  
tru d n y c h  ch w ila c h  n ie  spisała się 
ja k  na leży  obsługa s ta c ji Szczecin 
G łó w n y. Otso ja k  in fo rm o w a n o  pa
sażerów : dos łow n ie  na pó ł m in u ty  
przed  od jazdem  pociągu pospieszne
go do W arszaw y, ponad 7 godzin 
po w yp a d ku  w  D ra w in a ch  sp ike rka  
zapow iedz ia ła , że „z  p rzyczyn  tech
n iczn ych  pociąg po jedz ie  d rogą  o- 
k rężną  przez Choszczno. P iłę , 
K rz y ż ” , pasażerów  postaw iono przed 
fa k te m  dokonanym . N ie  zostaw iono 
im  czasu do n a m ys łu , n ie  dano 
szansy z rezygnow an ia  z pod róży i  
w y b o ru  innego ś rodka  lo k o m o c ji, 
n ie  po in fo rm o w a n o  o ew e n tu a ln ych  
w ie lo g o d z in n ych  spóźnieniach.

R ów nież późn ie j, w  czasie d łu 
żącej się ja zd y , obsługa pociągu n ie  
u m ia ła  (a może n ie  chc ia ła?) po in 
fo rm ow ać pasażerów, ja k ie  są p rz y 
czyn y  zm iany  tra s y  i  k ie d y  — choć
b y  w  p rz y b liż e n iu  — pociąg i d o ja 
dą do s ta c ji przeznaczenia. Je d n ym  
s łow em : n ik t  n ic  n ie  w ie . Z dene r
w o w a n i pasażerow ie b y l i  bez reszty  
zd a n i na łaskę  PKP.

I  ty lk o  jedno  można zapisać k o le i 
na plus. T o  m ia n o w ic ie , że bez p ro 
testu  zw racano p ien iądze  za b ile ty , 
je ś li k to ś  ro z m y ś lił się w  drodze, 

,  p rze rw a ł z b y t d ługą  podróż i  w ró 
c i ł  do domu.

(tsk ł)

Za granicą 
i... przyzmitości

(Dokończenie ze str. 1)

Rzym ie, Budapeszcie (obok dw orca  
K e le ti i  na M oskva te r), w  Pradze 
i  na czarnom orsk im  w ybrzeżu . Róż 
n y  Jest ty lk o  to w a r o fe ro w a n y  
przechodn iom  (od m e d a likó w  do apa 
ra tó w  fo to g ra ficzn ych , suszonych 
g rzybów  1 pierza). Zachow an ie  
s tra g a n ia rzy  je s t je d n a k  iden tyczne. 
M a luczko , a nasza nac ja  zdobędzie 
s ław ę  n a jb a rd z ie j „h a n d lo w e j”  w 
św iecie.

OSTATNIO przybyło nam 
jeszcze jedno takie miejsce. 
Jest to berliński Alexander- 
platz. Grupki handlarzy ustawia 
ją się najspokojniej w  świecić 
obok sklepów obuwniczego i 
spożywczego, proponując prze
chodniom medaliki z łańcuszka 
mi i  papierosy „Marlboro” . 
Pewna pani (to chyba szczyt 
bezczelności) usiadła sobie na 
murku przed... polskim ośrod
kiem informacji i sprzedawała 
„balonową”  gumę do żucia po 
5 marek.

Bezczelność tej grupki „tu ry 
stów”  staje się coraz bardziej 
widoczna, a zachowanie — na
chalne! Wychodzą oni z założe
nia, że za granicą państwa n ikt 
ich nie zna. Niejeden więc tra
ci umiar i zapomina o godno
ści.

W  P R Z Y P A D K U  w y ja z d ó w  do 
NRD każdy może w y m ie n ić  po lOO 
m arek  raz na k w a r ta ł (o s ta tn io  na 
w e t: 200 — za całe pó łrocze). K aż
d y , k to  jedz ie  tam  na d łu że j, może 
op łac ić  z g ó ry  noc leg i 1 w y ż y w ie 
n ie  o raz o trzym a ć  (poza o f ic ja ln y m  
p rzydz ia łem ) 21 m arek  dziennie 
k ieszonkowego. Są też do  nabycia  
ta lo n y  benzynow e za z ło tó w k i.

ZATEM przekupnie spod 
ciemnej, handlowej gwiazdy na 
Alexanderplatz nie zajmują się 
swym procederem po to, by 
przedłużyć turystyczny pobyt 
za granicą. Nie! Dla nich jest 
to najzwyczajniejszy w świecie 
business! Traktują swe zajęcie 
nieomal zawodowo. To nie są 
ludzie słabi, którzy poddają się 
amokowi handlarstwa, opano
wującemu wszechwładnie wy
cieczki. To wyewanieni prze
mytnicy, którzy z turystyki u- 
czynili zyskowny interes.

Zjawisko to — statystycznie 
rzecz biorąc — stanowi ułamek 
procentu ludzi przekraczają
cych granicę. Ale jest to uła
mek wyjątkowo rzucający się 
w oczy. I co gorsze — procede
rem tym ostatnio zajmują się 
ludzie młodzi.

Wstydzimy się za nich wszys 
cy. Oni się jednak nie wstydzą. 
Wręcz przeciwnie: cwaniactwo

staje się ich rzemiosłem. Zjawi 
ska tego dłużej nie wolno tole
rować. Nie bądźmy na nie obo 
jętni. Tam bowiem, gdzie prze 
kracza się gi-anice przyzwoito
ści, powinno się tracić prawo 
do przekraczania granic pań
stwowych. Dlaczego tak się 
nie dzieje?

(KS)

W u Cc s a l o l
Wyprzedzanie nada! niebezpieczne 

&  Uwaga! Więcej pijanych

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I N A  W E JŚ C IU :

m/s ..Syn P u łk u ”  z USA do 
Ś w inou jśc ia .

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

m/s „G e n e ra ł Ś w ie rcze w sk i"  
do U SA.

m/s „S u w a łk i"  do D a n ii.

M IN IO N E  sobota i n iedz ie la  u- 
p ły n ę ły  na szczecińskich drogach 
pod znak iem  osłabionego ruchu. 
N a jp ra w d o p o d o b n ie j za w in iła  n ie 
pew na pogoda i  w iększość szcze
c in ia n  w o la ła  w o lne  od p racy 
c h w ile  spędzić w  dom ach przed te 
le w izo ra m i łu b  też na pieszych 
spacerach. N aw e t na n a jb a rd z ie j 
za tłoczonych  odc in ka ch  E-14 by ło  
w czo ra j prawdę zupe łn ie  — Jak na 
tę  porę ro k u  — luźno. (Co n ie  
znaczy, te  m ożna tędy  b y ło  je ź 
dz ić  sw obodnie i  bez tło ku ).

S łabszy ru ch , w zg lędn ie  ra d y  
fu n k c jo n a r iu s z y  s łużby  ru c h u  d ro 
gowego MO udzie lane  w  ram ach 
naszej a k c ji „W ró ć  c a ło !"  sp raw i 
ły ,  iż  w czo ra j do godz iny 20 od 
n o tow ano  za ledw ie  4 poważnie jsze 
w  sku tka ch  w y p a d k i drogowe.

Choć na drogach panow ał spo
k ó j — służba ru c h u  drogowego 
n ie  p różnow ała. Na tra s y  — ja k  
w  każdą sobotę i  n iedz ie lę  tego 
la ta  — w y ru szy ło  28 zm o to ryzow a
n ych  p a tro li.  Jak  z w yk le , tak  ł  
ty m  razem , fu n k c jo n a riu s z o m  MO 
to w a rz y s z y li o rm o w cy oraz in 
sp e k to rzy  W ydz ia łu  K o m u n ik a c ji 
U rzędu W ojew ódzk iego . Łącznie 
sko n tro lo w a n o  379 pojazdów  w y 
m ie rza jąc  81 m andatów .

N ada l — i  to  Jest z ja w isko  szcze 
g ó ln ie  niebezpieczne — na jczęście j 
o b ja w ia ją c y m  się w ykroczen iem  
d ro g o w ym  Jest n iew łaśc iw e  w y 
przedzanie. S ta ty s ty k i w yp a d kó w  
d ro g o w ych  u ja w n ia ją , że ten  b łąd  
po p e łn ia n y  przez k ie ro w c ó w  jes t 
p rzyczyną  na jpow ażn ie jszych  w y 
padków . M im o  to  ostrzeżenia n ie  
pom agają. N ada l szybko jadące  sa 
m ochody w yp rzedza ją  na lu ka ch  
d ro g i, w  m ie jscach oznaczonych

lin ią  c iąg łą  lu b  bez dostatecznego 
rozpoznan ia  czy z p rzec iw ka  n ie  
nadjeżdża ja k iś  pojazd. W czora j 
o dno tow ano  na tra s ie  na W ybrze 
że k ilk a  szczególnie ja s k ra w y c h  
naruśzeń ty c h  przepisów

T ru d n o  pow iedzieć co je s t po
w odem  tego. dość nagm innego na 
ruszan ia  p rzep isów  kodeksu  d ro 
gowego. N a jp ra w d o p o d o b n ie j w ie lu ' 
k ie ro w co m  n ie  dosta je  w yo b ra źn i 
to też n ie  liczą  się ze s k u tk a m i 
tak iego  postępowania. N ie  zdają 
sobie o n i sp raw y, że n ie zm ie rn ie  
tru d n o  je s t w ła śc iw ie  ocen ić  szyb 
kość nadjeżdżającego z p rzec iw ka  
sam ochodu lu b  m o to cyk la  i  n ie  
zawsze m ożna bezpiecznie pow ró 
c ić  na sw ó j pas d rog i. W doda t
k u  dość częstym  z ja w is k ie m  je s t 
p rzyspieszanie tem pa ja zd y  przez 
wyprzedzanego w  c h w ili gdy m ija  
go ja k iś  pojazd. Oba te  b łędy w y 
w o łu ją  w ie le  g roźnych  w  sk u t
kach  w yp a d kó w , zwłaszcza zaś na 
ru c h liw e j l  za tłoczone j szosie E- 
14.

D ru g im  — ró w n ie  n ie b e zp ie cz-' 
n ym  — z ja w is k ie m  je s t p ija ń s tw o . 
W czo ra j np. za trzym ano aż 7 o - 
sób w  s tan ie  w skazu jącym  na spo 
życ ie  n a p o jó w  a lko ho low ych . B y 
ło  w śród  n ic h  3 ro w e rzys tó w  (liczba 
ic h  stale w zrasta ), 3 m o to c y k li
s tów  i  jeden  k ie ro w ca  samocho
du. I  znów , choć od dłuższego 
czasu b ije m y  w  te j sp raw ie  na a- 
la rm , choć sankc je  wobec osób 
prow adzących  po jazdy w  stan ie  
n ie trze źw ym  są szczególnie ostre  
— liczba p ija k ó w  na drogach n ie  
m a le je . N ie  zdają sofcie o n i spra
w y  z fa k tu ,  że postępu jąc w  
te n  sposób mogą w yrządz ić  k rz y w  
dę n ie  ty lk o  sobie, ale i  pozosta
ły m  uczestn ikom  drog i.

A b y  ostrzec w szys tk ich  przed 
podobnym  postępow an iem  pozw o
lim y  sobie p rzy toczyć  dw a w ypad 
k i  spowodow ane przez k ie ro w c ó w  
zn a jd u ją cych  się pod w p ły w e m  a l
ko h o lu , ja k ie  zd a rz y ły  się wczo
ra j I  p rzedw czo ra j na drogach na
szego w o jew ódz tw a . W  sobotę 22- 
le tn i re nc is ta  W a ldem ar S. zam iesz
k a ły  w  G oszkow ie gm . M ieszkow i
ce w y w ró c ił się Jadąc m o to row e
re m  m a rk i „K o m a r ”  i  dozna ł cięż
k ic h  obrażeń. W czora j n a tom ias t 
w  D o b re j N o w o g a rd zk ie j 23-letnt 
H e n ry k  N . jadąc m o to cyk le m  
W SK 125 nr. re j.  M L  52-64 na sku 
te k  n ie o s tro żn e j, ka w a le rs k ie j ja z 
d y  zderzy} się z p rzyd ro żn ym  
drzew em . M o to cyk lis ta  zm arł. N ie  
trzeba chyba jeszcze raz podkreś
lać, że zarów no W a ldem ar S. ja k  
i  H e n ry k  N. b y l i  p ija n i.

(ten )

ROWER — niezwykle 
popularny w wielu krajach, 
także u nas staje się coraz 
częstszym środkiem loko
mocji. Ma szczególnie wie
lu  sympatyków wśród mło
dzieży, ale i  dorośli zdążyli 
już go polułiić.

(Fot. CAF-Zagoździński)

Kierzkowski sport o sport «i  sport *  sport

pojedzie do Sao Cristobal
W N IE D Z IE L Ę  na to rze  k o la rs k im  

R K S  O rzeł w  W arszaw ie  o d b y ł się 
o s ta tn i spraw dzian  re p rezen tan tów  
P o ls k i na ko la rs k ie  m is trzos tw a  
św ia ta  w  San C ris to b a l. R eprezen
ta c y jn a  ek ip a  b ia ło -cze rw onych  l i 
czyć będzie osta teczn ie  15 zaw odn i
k ó w  i  w yru szy  do W enezue li 26 bm. 
rano.

T re n e r Je rzy  K upczak  p rzep row a
d z ił e lim in a c je  w  k o n k u re n c ji 1 k m  
ze s ta rtu  zatrzym anego. Do m ie jsca 
w  e k ip ie  k a n d y d o w a li 30-le tn i Ja 
nusz K ie rz k o w s k i i  18-le tn i Leszek 
S ib ils k i. B y ły  m is trz  św ia ta  J. 
K ie rz k o w s k i uzyska ł na jlepszy  czas 
d n ia  — 1.10,61 i  se lekc jone rzy  z PFS 
oraz p Z K o l. u zn a li, że w ro c ła w ia n in  
p o w in ie n  znaleźć się w  rep rezen ta 
c j i  na m is trzos tw a  św ia ta . Na w o l
n y m  w arszaw skim  to rze  i  p rzy  w ie 
trz n e j pogodzie, re z u lta t te n  św iad 
czy o rosnące j fo rm ie  naszego w e
te rana.

Wielką Nagrodą
Bratysławy 

wywalczyli polscy jeźdźcy
SUKCES o d n ie ś li po lscy  Jeźdźcy 

na zakończonych 14 bm . w  B ra tys ła  
w ie  X I I  m iędzyna rodow ych , o f ic ja l
n y c h  zawodach w  skokach. Bogdan 
S as-Jaw orski na k o n iu  „C ze rem is ”  i  
S tan is ław  H e la k  na „M u szk ie c ie ”  
z d o b y li W ie lką  N agrodę B ra ty s ła w y  
w yprzedza jąc p ie rw szą  i  d rugą  re
prezentac ję  W ęgier.

W  ko nku rs ie  na przeszkodach do 
w ysokości oko ło  150 cm Jan K o 
w a lc z y k  na ko-niu „D a r łe t”  za ją ł 
d rug ie  m iejsce, u lega jąc ty lk o  re
p rezen tan tow i RFN P e te ro w i S un- 
k e lo w i na ko n iu  „F e o je rw g e l” .

W telegraficznym skrócie
S IA T K A R S K I m e m o ria ł W . S aw i

na ro z g ry w a n y  w  M iń sku  B ia ło 
ru s k im  w k ro c z y ł w  decydu jącą  
fazę. W f in a le  tu rn ie ju  w ys tę p u ją  
cz te ry  czo łow e zespoły św ia ta : 
Zw iązek  R adzieck i, Polska, Japo
n ia  i  K uba. Doskonale sp isa li się 
w  p ie rw szym  f in a ło w y m  p o je d yn 
k u  po lscy s ia tka rze  w yg ry w a ją c  z 
rep re ze n ta c ją  J a p o n ii 3:0 (15:2,
15:8, 15:11). W  d ru g im  meczu f in a 
ło w y m  s ia tka rze  ZSRR p o ko n a li 
zespół K u b y  3:0 (15:9, 15:7, 15:11).

W  meczach o m ie jsca 5—8 re p re 
zen tac ja  B ia ło ru s i w yg ra ła  z F in 
la n d ią  3:1 (15:6, 15:11 12:15, 15:8) — 
s ia tka rze  R u m u n ii p o ko n a li Jugo
s ław ię  3:0 (17:15, 15:12, 15:3).

W  P O L A N IC Y  ZD R O JU  zakoń
czy ł się czte roe tapow y w yśc ig  o 
pucha r ty g o d n ik a  „W ia d o m o śc i” . 
T r iu m fa to re m  im p re z y  został Jan 
B rzeżny — 10:51.52 przed R yszar
dem  S z u rko w sk im  — s tra ta  27 sek. 
i  Tadeuszem M y tn ik ie m .

Na n ie d z ie ln ym  etap ie w y c o fa ł 
się re p re ze n ta n t P o ls k i na MS 
S ta n is ła w  Szozda, k tó r y  dozna ł 
k o n tu z ji w  k ra ks ie .

N A  S T A D IO N IE  w arszaw skie j 
S k ry  zakończy ł się w  sobotę m ię
d zypańs tw ow y mecz le k k o a tle ty c z 
n y  ju n io ró w  P o lska—W łochy . Z w y 
c ię ż y li m ło d z i le k k o a tle c i P o lsk i 
115:108.

W  SOBOTĘ w  h o le n d e rsk ie j m ie j
scowości M onn iekendam  zakończy ły  
się żeg la rsk ie  m is trzos tw a  św ia ta  w 
k la s ie  „C a d e t” . Dobrze w y p a d li w 
n ic h  rep rezen tanc i P o lsk i za jm u ją c  
t rz y  m ie jsca  w  p ie rw sze j dziesiątce. 
N a jlepszy z n ic h  Ireneusz  P ie rw o la  
za ją ł czw arte  m ie jsce . J. Glosa b y ł 
9. a S. M ic k ie w ic z  10.

M is trzem  św ia ta  zosta ł rep rezen 
ta n t W . B ry ta n ii S im on G c rv in .

W E fra n c u s k ie j m ie jscow ości La  
Rochelle  zakończy ły  się żeg larskie  
m is trzostw a św ia ta  w  k lasie  505. 
Z w yc ię ży ła  załoga W . B ry ta n ii 
C oglough i  B ro w n  — 6 p k t .  przed 
dw om a za łogam i USA B ix b y  i  
T u tt le  — 34,70 p k t  o raz T ay lo rem  
i  H oneyem  — 40.70 p k t.

Z boisk piłkarskich
W Y S O K Ą  fo rm ę  de m o n s tru ją  p i ł  

ka rze  m is trza  B u łg a r ii — L e w sk i 
S p a rta k  S o fia , p rz e c iw n ik  Ś ląska 
W ro c ła w  w  Pucharze E uropy. L e w  
s k i S p a rta k  o dn iós ł w  ro z g ry w 
kach  e k s tra k la sy  d ru g ie  ko le jn e  
zw yc ięs tw o , w y g ry w a ją c  na w y .  
jeźdzde z zespołem S llw en  3:1 (1:1) 
i  p ro w a d z i w  ta b e li m a jąc 4 pk t.

N IE P O M Y Ś L N IE  za in augu row a ł 
swe w ys tę p y  w  e ks tra k la s ie  NRD 
zespół FC M agdeburg  — p rz e c iw n ik  
p iłk a rz y  O d ry  Opole w Pucharze 
U E FA . W sobotn im  meczu p ie rw 
szej k o le jk i m is trz o w s k ie j. FC 
M agdeburg  p rzeg ra ł na w łasnym  
bo isku  z FC U n ion  B e r lin  1:2.

W  R O ZE G R A N Y M  w  M elbou rne  
e lim in a c y jn y m  m eczu do p iłk a rs k ic h  
m is trzo s tw  św ia ta  s tre fy  a z ja ty c k ie j 
Ira n  p o kona ł A u s tra lie  1:8 (0:9). 
B ram kę  zdoby ł w  70 m in . Hassan 
Rowshan.

P IŁ K A R Z E  D ynam o M oskw a Już 
po raz p ią ty  w y w a lc z y li P uchar 
ZSRR. W  sobotę w  m eczu f in a ło w y m  
D ynam o w y g ra ło  z Torpedo M oskw a 
1:0 (1:0). B ra m kę  zdoby ł w  17 m in . 
W ła d im ir  Kozaczienok

D ynam o M oskwa reprezentow ać 
będzie ZSRR w Pucharze Z d o b yw 
ców  P ucha rów , a Torpedo — w 
Pucharze E u ropy .
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Po decyzji w sprawie granicy rybołówczej

C zy S zw ecjo  
będzie zmuszona do odwroty?

C ZW A R TK O W A (11 bm.) de- Z
cyzja rządu szweazKiego o roz- cyŁj ą
szerzeniu granicy rybołówczej W komentarzu do decyzji rządo- 
m  R » łtvkn do 900 m il m orskich wej „DAGENS NYHETER”  pisze, że na B a ityku  do zou m u morsKicn b cłxie 0,(ia p0 p u i a,ln a  w kontekście
(W praktyce do tzw. l in i i  po- polityki wewnętrznej. Gazeta za- 
średniej) Od 1 stycznia 1978 ro- stanawia się jednakie, czy było 
ku, spotkała się * mieszanym U T n S Z
przyjęciem  również w samej czaj ą ¿zwedzkiej tradycji osiąga- 
Szw ecii nia porozumień zanim przystąpi się

P ra s a " s z w e d z k a  n is z e  Że do cZy n u - S zw ecja n ie  ma ponad, p r a s a  s z w e a z k a  pusze, ze  to  w ys ta rcza ją cych  ś ro d kó w , aby
Szwecja rnoze byc zmuszona do kontrolować rozszerzoną strefę. — 
odwrotu, zwłaszcza jeśli chodzi Lepsza pew na ostrożność, niż r y -  
o dokładne wytyczenie granicy stwierdza ' I d a g e n s  n y h e t e r ” . 
w  rejonie wyspy bałtyckiej Go-
tłandii. Decyzja rządu szwedz
kiego nie mówi, gdzie przebie
gać ma dokładnie granica na 
Bałtyku. Podaje jedynie pod
stawy je j wytyczenia. Przyję
cie lin ii brzegowej Gotlandii 
jako punktu odniesienia przy 
ustalaniu lin ii pośredniej sprze 
czne jest ze stanowiskiem ra
dzieckim, które w rejonie Got
landii wskazuje na wybrzeże 
Szwecji kontynentalnej jako l i 
nię odniesienia.

Szwedzka delegacja na czele 
7. ministrem rolnictwa, A. Da- 
higremem rozpoczyna 23 bm. w 
Moskwie rokowania w sprawie 
granicy rybołówczej.

S Z W E D Z K IE  MSZ w y ja ś n iło  b liż 
sze szczegóły d e cyz ji w  spraw ie  
g ra n ic , k tó ry c h  b ra ko w a ło  w  p ie rw 
szych don iesien iach . P ierw sze do
n ies ien ia  w ska zyw a ły  też na b a r
d z ie j tw a rd y  ch a ra k te r szw edzkie
go  s tanow iska . M im o  je d n o s tro n n e 
go  c h a ra k te ru  d e cyz ji, u s iłu je  się 
obecn ie  zaprzeczać, że je s t ona 
je d n o s tro n n a . S zw ecja — stw ie rdza  
M SZ — okreś la  Jedynie te rm in  ro z 
szerzenia 1 podała sw ó j zam ia r o- 
s iągn ięc ia  um ów  z k ra ja m i b a łty c 
k im i o w y tycze n ie  g ran icy . .Tesli 
p ró b a  os iągn ięc ia  ta k ic h  um ów  n ie  
pow iedz ie  się, rząd szw edzki u s ta li 
szczególne przep isy prze jśc iow e, 
k tó re  będą obow iązyw ać do czasu 
zaw arc ia  um ów . Szwecja — s tw ie r
dzono  ró w n ie ż  — n ie  może je d n o 
s tro n n ie  oe łos ić  że g ran ica  ry b o 
łów cza  b iegnąć m a od l in i i  pośred
n ie j m iędzy G o tla n d lą  a re p u b lik a 
m i b a łty c k rw l ZSRR.

S zw ecja lic z y  się z p ro te s ta m i in 
n y c h  k ra jó w , zw łaszcza podczas 
w arszaw skiego  posiedzenia K o m is ji 
B a łty c k ie j w  po łow ie  w rześn ia  br. 
Szw edzk ie  po ło w y na B a łty k u  n ie  
w y o e łn ia ją  ty c h  m ożliw ośc i, k tó re  
w y n ik a ją  z podz ia łu  m orza. K o n - 
sum oe ja  r y b  je s t bo w ie m  w  S zw ec ji 
ogram czona. Szwecja no ław ia  53 tys. 
to n  śledzia , podczas g d y  m oż liw ośc i 
p o ło w o w e  pow sta łe  po podz ia le  m o
rza od przyszłego ro k u  sięgać będą 
124 tys. ton . Szwecja dom agać się 
ma je d n a k  k w o ty  w  w ysokośc i 83 
tys . to n  Podobne p ro p o zyc je  d o ty 
czą dorsza. M im o  rozszerzenia g ra 
n ic y ,  Szwecja zam ierza pozostać 
p rz v  system ie re g u la c ji kw o to w y c h .

D ania ja k o  p ie rw szy  k r a j  w y ra -  
z ła  swe u bo lew an ie  z pow odu je 
d n o s tro n n e j d e cyz ji szw edzk ie j nod- 
ję te j tu ż  przed ro ko w a n ie m  w  W a r
s z a w ie / D u ń sk i m in is te r ry b o łó w 
stw a Jacobsen s tw ie rd z ił,  że ze s tro 
n y  d o ń s k ie j p a n u je  c a łk o w ita  n ie -

Jasność w  ja k i  sposób można regu- 
ować obecn ie  ry b o łó w s tw o  w  ra 

m ach K o m is ji B a łty c k ie j.  W y ra z ił 
on ró w n ie ż  w a to liw o śc i, czy  k o m i
s ja  EWG po zw o li D a n ii i  R FN  na 
bezpośrednie ro ko w a n ia  ze Szwecją.

K o m en ta rze  w  H e ls in ka ch  są spo
k o jn e . In te re s y  fiń s k ie g o  ry b o łó w 
s tw a  n ie  zostaną w  dużym  s topn iu

P rezyden t T ilo  
złoży wizytę w ZSRR

B E LG R A D  P A P . Na zaproszenie 
K o m ite tu  C entra lnego  K o m u n is tycz  
n e j P a r t i i  Z w ią zku  Radzieckiego 
o raz P re zyd iu m  Rady N a jw yższe j 
ZSRR, p re zyd e n t S o c ja lis tyczn e j Fe 
d e ra c y jn e j R e p u b lik i J u g o s ła w ii, 
p rzew odn iczący  Z w ią z k u  K o m u n i
s tów  Ju g o s ła w ii, Jos ip  t i r  o *  T ito  zło

Sr w  d n iach  1«—24 b ie lącego  m ie* 
ąea o fic ja ln ą , p rzy ja c ie lską  w iz y tę  

w  Z w ią z k u  R adz ieck im .
P re zyd e n to w i Ju g o s ła w ii to w a rzy  

szyć będą: sek re ta rz  K o m ite tu  W y 
konaw czego p re z y d iu m  K.C Z K J  
Stanę D o lane, w iceprzew odn iczący  
Z w ią z k o w e j R ady W ykonaw cze j 
(rządu) i  se k re ta rz  zw ią zko w y  d/s 
p o l i ty k i zagran iczne j M iłosz M i
n ie  o raz in n e  osobistości.

Ujęcie porywacza
samolotu francuskiego
P A R Y Ż  PAP. W  nocy 2 p ią tk u  

na sobotę obezw ładn iono  na lo t
n is k u  w  B r in d is i 13-ietniego Egip
c ja n in a , T a re ka  A l Sajeda k tó ry  
w  p ią te k  w ieczo rem  p o rw a ł nad 
S ycy lią  fra n c u s k i sam olo t pasażer 
s k i l i n i i  „ A i r  F ra n ce ”  z 242 pasa
że ram i na pok ła d z ie  i  12 cz ło n ka 
m i za łog i

19-le tn i s tu d e n t z K a iru ,  T a re k  
A l S ajed u p ro w a d z ił fra n cu ską  
maszynę w  p ią te k  po p o łu d n iu  
tu ż  po je j  sta rc ie  z, N ice i w  k ie 
ru n k u  s to lic y  E g ip tu . U z b ro jo n y  
w  s ie k ie rę  i  m eta low e  pude łko , 
k tó re  m ia ło  być bom bą, zażadał 
w p ie rw  io tu  do Benghazi w  L ib ii.  
W ładze lib i js k ie  n ie  zgodz iły  się 
je d n a k  na lądow an ie  sam olo tu . W 
m om encie , k ie d y  w  zb io rn ika ch  
zostało p a liw a  na jeszcze je d y n ie  
13 m in . lo tu  p ilo c i s k ie ro w a li ae- 
robus na w spom n iane  lo tn is k o  w  
B r in d is i,  gdzie rozpoczę ły  się 
żm udne negoc jac je  z p o ry w a 
czem. W  zam ian za u w o ln ie n ie  
w iększośc i pasażerów  zażądał on 
u zupe łn ien ia  z b io rn ik ó w  sam olotu. 
S pe łn iono  to  żądanie 1 tu ż  po 
gôdz. I  w  nocy  20 osób, w  w ię k 
szości k o b ie ty  i  dz iec i, opuśc iło  
pok ład . N ic  nadal je d n a k  n ié  
w ska zyw a ło  na m ożliw ość szybk ie  
go zakończen ia  p e r tra k ta c ji z m ło 
d ym  E g ip c ja n in e m . Tym czasem  
nag le  spraw a p rz y b ra ła  in n y  o -  
b ró t. W ce lu lepszego dozorow a
n ia  o p e ra c ji w le w a n ia  p a liw a  do 
z b io rn ik ó w  po ryw acz  u c h y li ł 
d rz w i aerotausu. W ty m  m om encie  
w y p a d ł na p ły tę  lo tn is k a  p c h n ię ty  
przez jednego z cz ło n kó w  za łog i 
i  w  ten  sposób został obezw ładn io 
ny .

•  13 s ie rp n ia  dob ieg ł końca  
zo rg an izow any  z in ic ja ty w y  
Ś w ia to w e j R ady  P o ko ju  m ię 
d zyn a ro d o w y  tyd z ie ń  a k c j i  
p rz e c iw k o  bom b ie  n e u tro n o 
w e j. W  a k c j i  p ro te s ta c y jn e j u -  
c ze s tn iczy li w y b itn i p o lity c y  i  
dzia łacze spo łeczn i w ie lu  k ra 
jó w , lu d z ie  o ró żn ych  p rzekona  
n ia ch  p o lity c z n y c h , ró żn ych  
w yzn a ń , k o m u n iś c i i  soc ja liśc i, 
s o c ja ld e m o kra c i i  ch rześc ija 
n ie , k o b ie ty  i  m łodzież. Do 
a k c j i  p ro te s ta c y jn e j w łą czy ła  
się postępowa prasa na c a łym  
św iecie . Ś w iadczy to  d o b itn ie , 
że p ro te s ty  p rze c iw ko  bom bie 
n e u tro n o w e j będą s ię  nas ilać.

F IA S K O  PO DRO ŻY V A N C E ’A

se kre ta rza  s tanu  USA Ć yrusa  
V ance’a je s t w  dalszym  c iągu 
p rzedm io tem  ko m e n ta rzy . P ra 
sa zachodn ia  p rzyzn a je , że pod 
róż szefa d y p lo m a c ji am e ryka ń  
s k ie j p o now n ie  w ykaza ła  n ie 
zdolność i  n iechęć a d m in is tra 
c j i  USA do w n ie s ie n ia  p o zy tyw  
nego w k ła d u  w  u re gu low an ie  
k o n f l ik tu  b liskow schodn iego .

W A L K I W O G A D E N IE

•  W a lk i w  e tio p s k ie j p ro w in  
c j i  O gaden n a s ila ją  się. D o
w ó d z tw o  s ił zb ro jn y e h  E tio p ii 
z a k o m u n iko w a ło , że w  pó łnoc
n e j części Ogadenu, w  re jo n ie  
H a ra r, w o jska  e tio p sk ie  p rze 
p ro w a d z iły  k o n tro fe n syw ę , w  
czasie k tó re j zg inę ło  ponad 500 
żo łn ie rz y  s o m a lijs k ich . Z doby
to  znaczne ilo śc i b ro n i. Z  k o le i 
tzw . f r o n t  w yzw o le n ia  zachod
n ie j S o m a lii o p u b lik o w a ł k o 
m u n ik a t s tw ie rd za ją cy , że w  
O gadenie o d d z ia ły  fro n tu  zdo
b y ły  2 m ie jscow ośc i: G ota i  
E r re r , leżące w zd łuż  l in i i  k o le 
jo w e j łączące j D ż ib u ti z A dd is  
Abebą.

W U L K A N  USU

•  Już ósm y dzień a k ty w n y  
je s t w u lk a n  Usu na ja p o ń s k ie j 
w ysp ie  H o kka id o . Jego w y b u 
chy  spow odow a ły  znaczne szko 
d y  w  m ie jscow ościach  po łożo
n ych  w  pob liżu . Rząd J a p o n ii 
p o d ją ł decyz ję  o u tw o rze n iu  
sp e c ja ln e j ra d y  za jm u ją ce j się 
obse rw ac ją  d z ia ła lnośc i w u lk a 
n u  Usu. W  jego  O kolicach u - 
tw o rz ^ ń o  sieć 14 po łow ych  s ta 
c j i  se jsm icznych .

Ćwiczenia wojskowe
w Izraelu

LO N D Y N  PAP. Rzecznik dow ódz
tw a a rm ii iz ra e ls k ie j ośw iadczy ł w  
T e l-A w iw ie , że w  n a jb liższych  
dn iach  w  Iz ra e lu  zostaną p rzep ro 
wadzone ćw iczen ia  w o jskow e, w 
czasie k tó ry c h  odbędzie się próbna 
m o b iliz a c ja  re ze rw is tów . R adio i 
te le w iz ja , nada jąc specjalne hasła 
kodow e , p o in fo rm u ją  reze rw is tów  
o rozpoczęciu m o b iliza c ji.

Studenci do kasy
H A G A  P A P . M in is te rs tw o  ośw ia

ty  H o la n d ii zam ierza wezwać 2 tys. 
s tu d e n tó w  tego k ra ju  do zapłace
n ia  na leżności za stud ia . Chodzi tu  
o sp łacenie d ługu , ja k i pow sta ł po 
187-2 r., k ie d y  podniesiono o p ła ty  

• - a i / ę  na wyższych uczeln iach. 
W ie lu  s tu d e n tó w  n ie  b y ło  w  stanie 
podsyć zw iększonych  kosztów  
kszta łcen ia , choć k o n tyn u o w a ło  na
ukę. W ładze ośw ia tow e scheą „o s ta 
teczn ie ”  rozw iązać p rob lem  fin a n 
sowania n a u k i w  ty m  k ra ju  i  po
s ta n o w iły  zw róc ić  się z tą spraw ą 
do sądu.

Róże śmierci
(Dokończenie ze str. I) nazw ana przez p o lic ję  pon iew aż je j 

c z ło n k in ie  re k ru tu ją  się g łó w n ie  z
Juorgen P onto  n ie  b y l czlo tvte- ‘a d w o k S a  Wk 5S -'

Otó“  S S £ c  ’“ S t a ?  K SOf ° ” «a yw v  ™  Cro“ la m a  eei r l i / / t  p V /d  4

c-ia lub  do p o rw an ia . D la tego  też ?a eKV}a^S usirnne A lb re c h t ° Jeś li ta  
m ógł*1 je d n a k  p ^z y p u s z c z ^0^ ^ ^ -  dz iew czyna by ła  zamieszana w  za- 
S S  d z id k o  s t lre c o  S rzv m ord o w a n ie  ban k ie ra  Ponto, je j  
fac 'e la  so e c ia lis tv  d/a D rawa m o r- Przypadek może zn akom ic ie  nada- 
8 3 £ ’  _ Pw ^ ś c i z ab ó ic ó w d o  wać si<5 do badania i  do zam iesz-d o m ff  w PU5Ct zabó jców  ao jego  cZenia w  sp e c ja łn ym  s tu d iu m , za-

Z A B IC IE  P on to  spow odow ało coś lż o n y m  przez rząd. 
w ięce j n iż  ty lk o  po low an ie  na SUS A N N Ę  A L B R E C H T  pochodzi a 
sp raw ców , pod ję te  na ska lę ogó ln o - w p ły w o w e j h a m b u rs k ie j ro d z in y , 
państw ow ą. Co n a jm n ie j d w ie  oso- J e j o jc ie c  je s t szanow anym  adw o- 
b y  z zabó jców  są k o b ie ta m i i  rząd  ka tem , sp ec ja lis tą  d/s p raw a m o r- 
bońsk i m a do czyn ie n ia  z n ie zw y - skiego. Ona sama stu d io w a ła  na 
k ły m  fak tem * iż  na 28 posżuk iw a - u n iw e rsy te c ie  w  H am b u rg u , ja d n a k - 
n ych  przez p o lic ję  te r ro ry s tó w  z że z rezygnow ała  ze s tud iów  i  w stą - 
p a r ty z a n tk i m ie js k ie j,  po łow ę sta - p iła  do te rro ry s ty c z n e j s ia tk i. Po 
n ow ią  k o b ie ty . raz p ie rw szy  nazw isko  A lb re c h t

Rząd zarządz ił ta jn e  badania nad  znalazło  się w  p o lic y jn y c h  n o ta t-  
z ja w isk ie m  kobiecego te rro ry z m u , kach , gdy—je j  paszport został zna- 
C zo łow i psycho logow ie  i  k ry m in o -  łe z io n y  w  rzeczach na leżących do 
łog-owle zam ie rza ją  opracow ać s tu - Use S tachow iak  — c z ło n k in i g ru p y  
d ium , k tó re  będzie p róbow a ło  w y -  B aade r-M e in h o ł. 
jaśn ie  dlaczego te  k o b ie ty  — w ię - D w ie  in n e  c z ło n k in ie  ..gangu 
kszość z n ic h  pochodząca z ro d z in  C ro issan ta” , k tó re  p raw dopodobn ie
0 w ys o k im  poziom ie in te le k tu a ln y m  b ra ły  u dz ia ł w  za m ordow an iu  Ju e r-
1 z ro d z in  zam ożnych — to  za b ó j- gena P onto , to  25-łe tn ia  A n g e lik a
czyn ie , po s łu g u ją cy  się b ro n ią  pa l- s p e ite l (w ysz ła  za m ąż za jednego 
ną. W y n ik i Ich badań n ie  będą o p u . z ad w o ka tó w  z b iu ra  C ro issanta) o - 
b łiko w a n e , a le  zostaną w y k o rz y s ta - raz 28- le tn i a S ig r id  S te rnebeck, z a i 
ne w  p ra cy  m a ło  zn a n e j, n o w e j, m u jąea się d a w n ie j zaw odow o fo -  
a n ty te rro ry s ty c z n e j b ra n ży  p o lic y j-  to g ra fik ą . W edług przypuszczeń po- 
n e j, nazw ane j l i te rą  ,T ” . ł ic j i ,  cz ło n k ie m  gangu je s t ta kże

Z an im  rozpoczną się o f ic ja ln e  ba- 27-le tn ia  S ilke  M a ie r-W itt. 
dan ia , zachodn ion iem iecka  prasa, P O L IC JA  s tw ie rdza , iż  w ym le n io - 
ra d io  i  te le w iz ja , p row adzą badan ia  ne w y ż e j m łode  k o b ie ty  są bezpo- 
w lasne. Z n a n i k ry m in o lo g o w ie , ta -  średn io  zw iązane z zam ordow an iem  
cy  ja k  np . A rm a n d  M ergen z -ę m i. Juergena P onto  o ra *  z zam ordow a- 
w e rsy te tu  w  M o g u n c ji, przypuszcza- n iem . w  k w ie tn iu  b r. zachodn io - 
ją , iż  kob ieca  p a rty z a n tk a  m ie jska  n ie m ie ck ie g o  p ro k u ra to ra  gen er a l
to  z ja w isko  będące re zu lta te m  po- nego, S ie g fr ie d a  B ubacka. 
trze b y  e m a n cyp a c ji n ie k tó ry c h  ko - P o lic ja  szuka jeszcze dw óch  in -  
b ie t p rzy  użyc iu  p rzem ocy. K o b ie ty  n ych  k o b ie t, m a jących  pow iązan ia  
te , pochodzące z k la s  ś re dn ich , z o b ydw iem a g ru p a m i kob iecych  
t r a k tu ją  same s ieb ie  ja k o  in d y w i.  te r ro ry s tó w . 37-le tn la  A n g e lik a  Ł u -  
dua lnośc i p o w yże j n o rm y . E kspe rt the«' je s t znana w śród  p rz y ja c ió ł *  
d/s p raw a  m iędzynarodow ego z u n i-  e le g a n c ji. P raw dopodobn ie  to  ona 
w e rs y te tu  w  M o g u n c ji, H u b e rt s łuży ła  cz ło n ko m  g ru p y  B aader- 
A rm b ru s te r. w  s w o je j p racy  suge- -M e m h o f ja k o  „fasada ”  i  w y n a j.  
ru je  je d n a k  tż na scenie p a rty z a n , m ow ała  d la  n ie j m ieszkan ia  gara- 
tk l  m ie js k ie j w  R FN  w id z i się „s e k - że itp . K o b ie ta  ta  z n ik ła  bez ś ladu 
sualną zależność”  dz iew cząt od m ęż- w  ro k u  1872. Bez śladu z n ik ła  ta k -  
czyzn — te r ro ry s tó w . że 29-le tn ia  In gebo rg  D arz, k tó -

P O L IC JA  przypuszcza, iż  is tn ie -  ra  je s t poszuk iw ana ze w zg lędu  na  
Ją d w ie  g łów ne żeńsk ie  g ru p y  te r -  u dz ia ł w  sześciu napadach na ban- 
ro rys łyczn e . Jedna z n ic h  k ie ro -  k i 
w ana je s t przee Inge  V ie tt,  d ruga
je s t znana ja k o  „g a n g  C ro issanta” . — —
In g e  V ie tt,  33-le tn ia  by ła  o p ie ku n 
ka  z przedszkola, znalazła  się na 
liśc ie  k o b ie t poszuk iw anych  przez 
p o lic ję  od c h w il i  g d y  przed ro k ie m  
z a in ic jo w a ła  uc ieczkę k o b ie t — te r - ' 
ro ry s te k  z w ię z ie n ia  w  Z achodn im  
B e r lin ie . B y ła  ona c z ło n k in ią  te r ro 
ry s ty c z n e j g ru p y  pod nazw ą : „R u ch
2 czerw ca” . Razem z n ią  u c ie k ła  z 
w ięz ien ia  27-le tn ia  G a b rie le  R o iln lk , 
k tó ra  odsiadyw a ła  ka rę  za u dz ia ł w  
a k ta ch  te r ro ru .  Podczas gdy V ie tt 
pochodzi z u b o g ie j ro d z in y  R o lin ik , 
soc jo log  z w yksz ta łce n ia , pochodzi 
z zam ożne j ro dz iny . W śród k o b ie t, 
k tó re  u c ie k ły  przed  ro k ie m  z  w ię 
z ien ia  zachodn iobe rlińsk ieg o  b y ła  
też  23-łetnla Ju lia n e  P lam beck , k tó 
ra  b ra ła  u d z ia ł w  zam ordow an iu  
hanaburskiego sędziego w  ub. ro ku .
Ju lia n e  b y ła  dobrze znana w śród  
sw ych ko legów  mężczyzn z powodu 
n iepoham ow anego erotycznego tem 
peram entu .

D w ie  inne  c z ło n k in ie  g ru p y  Ingę  
V ie t t  p rzysz ły  do „R u c h u ”  in n y m i 
d rogam i. O bydw ie  o d b y w a ły  k a ry  
w ięz ien ia  zosta ły  zw o ln io n e  i  od le 
c ia ły  sam olotem  do po łudn iow ego 
Jem enu w  zam ian za w ypuszczenie 
przez po ryw aczy  przewodniczącego 
zachód n bo ber 1 i  ńsk ie  j  C D U , Petera 
Lorenza , porw anego w  ro k u  1875 
przez cz ło n kó w  „R u ch u  2 czerw ca” .
P ierw sza z n ich , 26-łe ln ia  G abrie le  
K ro e ch e r-T ie d e m a n n , b ra ła  p rz y 
puszczalnie u dz ia ł w  te rro ry s ty c z 
n ym  a ta ku  na m in is tró w  k ra jó w  
OPEC w  W ie d n iu  i  została skazana 
za p róbę zab ic ia  p o lic ja n ta . D ruga  
— 33-le tn ia  In g r id  Siepmamn odsia
dyw a ła  ka rę  w ięz ien ia  za u d z ia ł w  
8 napadach na bank , w  ce lu  zdo
bycia  p ie n ię d zy  p o trzebnych  na f i 
nansow an ie  te rro ry s ty c z n y c h  ope
ra c ji.

D ruga  grupa  ko b ie cych  te r ro ry -  
s tek — „g a n g  C ro issan ta”  zosta ła  ta k

N o w e  „ s z c z u r y  p u s t y n n e “ A r a b i i  ®

Pet, piasek i puMiraite e îsSsmsf®
„P R A C A  w  tem p e ra tu rze  dochodzą m. in . w  obo2 ie w  p ob iiżu  D a h ra - su b ó jk a m i, eo je s t n ieuch ronne  w  dego ch łopca  h indusk iego . In n y  

c e j do 80 s to p n i Celsjusza, p o t le -  n u , gdzie  25 tys . m ężczyzn ż y je  za d ła w ią c e j obozow ej atm osferze. skazany zosta ł... u k rzyżo w a n y  a na 
ją c y  się s tru m ie n ia m i, w a łka  z ra -  d ru ta m i ko lcza s tym i, a k o n ta k t  ze Z a tru d n ie n i na k ie ro w n iczych  sta s tępn ie  zm iażdżony przez bu ldożer, 
żącym  b lask iem  słońca, z wszędzie św ia tem  z e w n ę trzn ym  u lrzym y .w a - now iska ch  A m e ry k a n ie  i  E u ro p e j-  Jego przestępstw em  b y ło  n ie u m yś l- 
w d z ie ra ją c y m  się p iask iem  i  z sa- n y  je s t za pomocą k ró tk o fa ló w e k , czycy m a ją  p ra w o  do !4 -dn iow ego  ne roz je ch a n ie  dz iecka , k tó re  szu- 
m o tnośc łą  — praca  na  ja k ie jk o l-  T a m  w ła ś n ie  p o łu d n io w o ko re a ń ska  u r lo p u  po 107 d n iaeh  pracy. D osta - k a ją c  o ch ro n y  przed  żarem  s ło - 
w łe k  budow ie  w  A ra b ii  S a u d y js k ie j f irm a  D ae lim  E n g łn e e rin g  C om pa- ją  wów czas p o w ro tn y  b ile t do L o n - n ecznym , zasnęło pod un le ru ch o - 
n ie  je s t p ik n ik ie m ”  — pisze a u to r, n y  re a liz u je  za sum ę 16 m in  d o la - d y n u . Muszą na  te n  okres opusz- m io n y m  spychaczem . N ie fo r tu n n y  
G eorge W a in w r ig h t. C zy tam y d a le j:  ró w  k o n tra k t  na budow ę zak ła d ó w  czać A ra b ię  S audyjską , by o rga - k ie ro w c a  n ie  zauw ażył go.

W  k r a ju ,  w  k tó ry m  b ra k  s iły  ro -  p rz e tw a rza n ia  gazu n a tu ra ln e g o . n lzm  ic h  o trz y m a ł choćby k r ó tk i  n i . A P y . F O n  P o łu d n io w i Tćo.
bocz=ij, a ta , k tó ra  is tn ie je  Jest zu - Jeś li k to k o lw ie k  sądz iłby , że p ra - o k re s  w y tc h n ie n ia  od żaru. K o n - , . .  . . . .
p e łn ie  n ie w y k w a lif ik o w a n a , w ie ie  ća na B lis k im  W schodzie oznacza t r a k ty  P o łu d n io w y c h  K o re a ń czykó w  re a n c z y c y  g o a zą  s;ę  n a  uUSię Wa
f i r m  zag ran icznych  re a liz u ją c y c h  ro b ie n ie  ko kosów  za cenę n u d y , to  n ie  za w ie ra ją  ta k ie j k la u zu li. r im k i  Żyćta? Dlaczego W O góle
tu  za k o n tra k to w a n e  p ro je k ty  m u s i los, k tó r y  w  obozie B e r r i p rz y p a d ł „G a s ta rb e ite rz y ”  po łu d n io w ą ko - n m - ip - w l ja ia  r ło  i w o  m i i f v .n n p .
im po i*tow ać ręce  do p ra cy . A m e ry -  w  u dz ia le  P o łu d n io w y m  K o re a ń czy - reańscy n ie  są ch ro n ie n i przed ba r ^  • '/  - i  , •} /-».a ■ j  •
k a n ie  i  E u ro p e jczycy  z a tru d n ia n i ko m  p rz e k o n u je , że ta k  n ie  je s t. dzo s u rp w y m  w  A ra b ii S a u d y js k ie j 8 °  K i'O ie 3 iw a : L K ip o w ie a Z ią  na  
są na k ie ro w n ic z y c h  s tanow iskach , Z m ia n y  są 10-godzinne. P ra c u je  się p raw em  m u zu łm a ń sk im . D la tego  te pytania są pieniądze. Wpraw- 
n a to m ia s t do p ra cy  f iz y c z n e j śc ią - n ieza leżn ie  od pogody 6, a czasem też co pew ien  czas nudę obozową f ] v n « , * ra ( v : i  « ¡ a u d i- k l f i t t i  P a . 
ga się H in d u só w , P ak is ta ń czykó w , i  1 d n i ty g o d n io w o  przez ca łe  dw a  p rz e ry w a  pub liczn a  egzekucja. W  v j  • JSKieJ .
T u rk ó w , a od pew nego czasu ró w - la ta . C h w ile  w o ln e  od p ra cy  ro b o t-  o s ta tn ic h  18 m iesiącach b y ło  6 ta -  tUamowy K o r e a ń c z y k  ta r a o ia  
n ież  wszechobecnych K o re a ń czykó w  n ic y  spędzają w  czte roosobow ych k ic h  ko szm arnych  w id o w isk . W nie więcej n iż  3  d o la r y  dzien-
F o łu d n io w y c h . Izdebkach i  p rzew ażn ie  śpią, bo n ie  w iększośc i w y p a d kó w  skazanych . j n i ,  jAov> . - u » : , .

„G a s ta rb e ite rz y ”  z K o re i P o łu d - s tarcza im  Już s iły  na n ic  innego, s tracono  przez ścięcie. I  ta k  np . pe- . a łe  1 L lrŁ w  J
n ło w e j są c a łk o w ic ie  iz o lo w a n i od Ż yc ie  obozow e je s t m o no tonne , w ie n  hom oseksua lis ta  został p u - je s t  to  U O D ry zarO D Ss,
m ie jsco w e j lu d n o śc i: u lo ko w a n o  ic h  u rozm aicone ty lk o  od czasu do cza bHeanie śc ię ty  za zgw ałcenie m ło - (K O N IE C )

Eksplozja bomby
w Lourdes

P A R Y Ż  P A P . W  s ły n n e j m ie j
scow ości p ie lg rz y m k o w e j Lourdes 
w og ro m n e j podz iem ne j bazy lice  w  
ty m  m ieście w yb u ch ła  w e wczes
n y c h  godzinach  ra n n ych  14 bm, 
bomba, k tó re j c iężar ocen iono  na 
o k o ło  3 kg . P oczyn iła  ona  pow aż
ne s tra ty  w sam ej bazy lice  a r as 
zniszczenie szyb w  o ko liczn ych  bu
d ynkach  na znacznej przestrzen i, 
szczególnie w  ho te lach , pe łnych  
p ie lg rz y m ó w  p rz y b y ły c h  na p rze w i
dziane na dzień dz is ie jszy uroczys
tości. W ybuch n ie  spow odow ał żad 
n ych  s tra t w  ludz iach .

Na drogach RFN

Seria tragicznych
wypadków

BO N N  PAP. W ie lka  traged ia  
w yd a rzy ła  się w  p ią te k  w  p o b li
żu S iegburga, n ieda leko  B onn , w  
R epub lice  F ed e ra ln e j N iem iec. Za 
raz po c e re m o n ii ś lu b n e j m łoda 
para  jecha ła  do dom u, g d y  jadą 
cy z p rze c iw n e j s tro n y  samochód 
g w a łto w n ie  s k rę c ił i  u d e rzy ł w  
po jazd  m ło d ych  m a łżonków . Po
n ie ś li o n i śm ierć  na m ie jscu . 
W kró tce  na m ie jsce  w y p a d k u  n ad 
je ch a ł sam ochód z ro d z ica m i o fia r .

Na au tos tradz ie  F ra n k fu r t  — 
Kassel ja d ą cy  z w ie lk ą  p rędkośc ią  
sam ochód c ię ża ro w y  ro z b ił ba rie 
rę , oddz ie la jącą  dw a pasma ru ch u  
i  w p a d ł na n a d jeżdża jący  z p rze
c iw k a  po jazd  osobow y. 4 z n a jd u 
jące  się w  n im  osoby po n io s ły  
śm ie rć  na m ie jscu .

Na przć jazdach k o le jo w y c h  w  
S z łe zw iku -H o lsz tyn ie  o raz w  p o b li
żu m ie jscow ości Jtiebek 5 osób po 
n ios ło  śm ie rć  pod ko ła m i nad jeż
dżającego pociągu

Nowe środki
antykoncepcyjne
W A S ZY N G TO N  PAP. W Stanach 

Z jednoczonych  opracow ano o s ta tn io  
now e ś ro d k i an tyko n ce p cy jn e . Są 
to  p ig u łk i wszczepiane pod skórę, 
k tó re  mogą być  stosowane zarów no 
przez k o b ie ty  ja k  1 przez męż
czyzn, a o k res  ic h  dz ia ła n ia  w ynos i 
o k o ło  3 la t. P ró b y  p rzeprow adzone 
na szczurach i  m a łpach  w yka za ły , 
że usunięcie  p ig u łe k , co  w ym aga 
prostego zabiegu, p rzyw ra ca  p łod 
ność w  c iągu k i lk u  d n i. Obecnie 
na un iw e rsy te c ie  R o cke fe lle ra  w  
N ow ym  J o rk u  prow adzone są ba
dan ia  k lin ic z n e  no w ych  środków . 
Ic h  doda tkow ą  za le tą  je s t niższa 
cena w  p o ró w n a n iu  z dotychczas 
używ anym « ś ro d ka m i dous tnym i.
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i ,P ra w d z iw a  c n o ta ..."

® ( J 23© ^ y a ^ a i ^
na krytyką

W Y J A Ś N IE N IA  W PHW

— N A W IĄ Z U J Ą C  do a r ty k u łu  
p t. „G ru n t  to  lo g ik a ” , d y re k c ja  
W ojew ódzk iego  P rzeds ięb io rs tw a 
H a n d lu  W ew nętrznego w y ja śn ia , 
że sk le p  n r  2521 o  nazw ie  „T o r -  
le n ”  p rzy  u l. O b rońców  S ta lin g ra  
d u  20 zosta ł w  czasie in te g ra c ji 
h a n d lu  p rz e ję ty  od WSS „S p o łe m ”  
t  a k tu a ln ie  p row adzoną branżą.

P rzeprow adzone lu s tra c je  sk le 
p ó w  w y k a z a ły , że na te re n ie  m ia 
sta Szczecina i  w o je w ó d z tw a  je s t 
w ie le  sk lepów  o n ie a k tu a ln e j naz
w ie  lu b  pod n ie a k tu a ln y m  s zy l
dem. W  zw iązku  z pow yższym  pod 
ję to  akc ję  sukcesyw ne j l ik w id a c j i  
ty c h  nazw  w  b ieżącym  ro ku . 
Zm iana  nazw y w /w  sk lepu  dokona 
na będzie w  I I I  k w a r ta le  br.

O dnośnie a r ty k u łu  pt. „ w y r o ś 
n ię ty  m a lu ch ”  w y ja ś n ia  się, że do 
sk le p u  o nazw ie  „M a lu c h ”  p rzy  
uL B ogusław a ty lk o  na okres  
p rz e jś c io w y  (re m o n t sk lepu  „R o k 
sana” ) w p row adzono  sprzedaż a r 
ty k u łó w  n ie m o w lę cych  i  dziecię
c ych  g r  0—I I I .  W zw ią zku  z po
w yższym  nazwę sk lepu  pozosta
w io n o  bez zm ian.

Z -ca  d y re k to ra  Ais o rg a n iza c ji 
i  ro z w o ju
m g r H e n ry k  M U S Z Y Ń S K I

— O D P O W IA D A JĄ C  na n o ta tkę  
prasow ą pt. „D z iw n a  rzecz” . D y 
re k c ja  R e jonow a K o le i Państw o
w y c h  w y ja ś n ia , że zgodnie z h a r
m onogram em  p racy  kas b ile to w y c h  
s ta c ji Szczecin G łó w n y  w  d n iu  15 
m a ja  b r. czyn n ych  b y ło  ogó łem  1 
kas  b ile to w y c h , z tego 4 kasy  na 
d ru k a rk a c h , 1 kasa zagraniczna 1 
2 kasy doda tkow e  na p ro w iz ję , 
k tó re  w y d a ją  ty lk o  b ile ty  b la n k ie 
to w e . N adm ien ia  się, że na s ta c ji 
Szczecin G łó w n y  5 kas je s t w y 
posażonych w  d ru k a rk i b ile to w e , 
a pozostałe kasy  posiada ją  te rn io 
n y  z g o to w y m i b ile ta m i k a rto n o 
w ym i.

T e rn io n y , a n ie  ja k  podano w  
n o ta tce  au to m a ty , są p rzydz ie lone  
do obs ług i ty lk o  ka s je rom  czyn
n y m , k tó rz y  są m a te r ia ln ie  odpo
w ie d z ia ln i za pow ie rzone  im  w y 
posażenie kasy; D latego też, gdy 
ka s je rz y  m a ją  w o lne  po dyżurze, 
te rn io n y  są zam kn ię te , a w  ty c h  
o k ie n ka ch  sprzedają b ile ty  p racow  
n ic y  z a tru d n ie n i na p ro w iz ji.

Z a tru d n ie n ie  do d a tko w ych  p ra 
co w n ik ó w  kasow ych na p ro w iz ji 
w  godzinach w o ln y c h  od p racy  
zosta ło  spow odow ane tru d n ą  sy
tuac ją  kad ro w ą  w  obsadach kas

b ile to w y c h . W p ra w d z ie  obsługa pod 
ró żn ych  przez kasy w yd a ją ce  b i
le ty  b la n k ie to w e  je s t znacznie w o l 
n ie jsza , n iż  przez kasy , k tó re  po
s iada ją  te rn io n y  z b ile ta m i k a r to 
n o w y m i lu b  d ru k a rk i,  p rzy  obec
n y m  b ra ku  ka s je ró w  b ile to w y c h  
u ru ch a m ia n ie  kas na p ro w iz ję  w  
znacznym  s to p n iu  pom aga ją  w 
zm n ie jsza n iu  się k o le je k  przed k a 
sam i s ta c ji Szczecin G łó w n y .

Ż a lącego się C zy te ln ika , k tó ry  
ku p o w a ł b i le t  w  kasie  d o d a tk o w e j, 
p rzepraszam y ea d łu g ie  w ycze k iw a  
n ie  w  ko le jce , lecz w  obe cn e j c h w i 
11 n ie  ma in n e j m oż liw ośc i uspraw  
n ie n ia  o bs ług i podróżnych.

Z godn ie  z decyz ją  M in is te rs tw a  
K o m u n ik a c ji z d n ia  22.04. 1976 ro  
k u  w s p ra w ie  za tw ie rdzen ia  „R a 
m owego p ro g ra m u  doskona len ia  
k o le jo w y c h  przew ozów  pasażer
sk ich  do ro k u  1980”  s tac ja  Szcze
c in  G łó w n y  ma o trzym a ć  10 d ru k a  
re k  b ile to w y c h , co z pewnością 
u s p ra w n i ta k  pracę k a s je ró w  b ile 
to w y c h  ja k  i  też obsługę podróż
nych.

Z -ca  d y re k to ra
m g r inź . Józef JA S T R Z Ę B O W S K I

Ż e l a z n y  t e m a t

— W  N A W IĄ Z A N IU  do n o ta tk i 
p rasow e j pt. „Ż e lazne  te m a ty ”  z 
d n ia  14 lipca  b r. W o jew ódzk ie  
P rzeds ięb io rs tw o  K o m u n ik a c ji M ie j 
s k ie j w y ja ś n ia :

K ie ro w ca , k tó r y  w d n iu  8 Up- 
ca br. p ro w a d z ił autobus l in i i  n r  
58 n u m e r boczny w ozu 292, został 
u k a ra n y  upom n ie n ie m  s łużbow ym  
na p iśm ie  z ad n o ta c ją  w  a k tach  
osobow ych za przedwczesne zam y
ka n ie  d rz w i, w  w y n ik u  czego przy 
c isn ą ł rękę  w ys iada jącem u pasaże- 
ro w i.

N ieza leżn ie  od tego, spraw ę k u l 
tu r y  k ie ro w c ó w  1 m o to rn iczych  o- 
raz bezpiecznego przew ozu pasaże
ró w  o m ó w im y  szczegółowo na n a j 
b liższych  in s tru k c ja c h  szko len io 
w ych .

Za za is tn ia łe  w yd a rze n ie  u p rz e j
m ie  poszkodowanego przepraszam y

Z -ca  d y re k to ra  d/s e k s p lo a ta cy jn ych  
m g r A n d rz e j A N C Z Y K O W S K I

SERW IS B EZ D Z B A N K A ...

— to  ty tu ł n o ta tk i,  na k tó rą  d y 
re k c ja  WSS „S p o łe m ”  odpow iedz ią  
la nam , że- „ 12-osobow y serw is  
do k a w y  w  cenie 249 zł je s t w y 
p ro d u k o w a n y  przez Z ak ład  P o r
ce la n y  S to ło w e j w  W ałb rzychu  
zgodnie z za tw ie rdzoną  no rm ą . W 
sk ład  serw isu  w chodzi 12 f i l iż a n e k  
ze spodeczkam i, c u k ie rn ic a  1 dzba 
nek do śm ie tany . S e rw isy  te  c ie 
szą się dużym  zbytem  (sk lep  po
siada na s tan ie  o s ta tn ie  zestawy). 
N ie n o to w a liś m y  do tychczas nega
ty w n y c h  uw ag k lie n tó w , do tyczą
cych b ra k u  w  se rw is ie  im b ry k ó w . 
k tó ry c h  no rm a  n ie  p rz e w id u je ” .

G łó w n y  sp e c ja lis ta  d/s nadzoru  sieci 
Z b ig n ie w  LO T Y C Z E W S K I

CZARNE I  BIAŁE...

(Fot. CAF — Rybczyński)

leśś ciosnek —
czy leż nie jeść?
M IM O  p ro te s tó w  G abrie la  M e liie r  

z M a rs y lii, żona dodaw ała  do po
tra w  czosnku, k tó re g o  te n  orga
n iczn ie  n ie  znos ił Z tego w łaśn ie  
pow odu w n ió s ł spraw ę o rozw ód. 
W  pozw ie nap isa ł, że c z y n iła  to  
z ło ś liw ie  b y  u n ie m o ż liw ić  m u  po
znan ie  in n y c h  pań. K ie d y  na salę 
w k ro c z y ł w y s o k i sąd, p rzew odn iczą 
cy  z m ie jsca  p o p ro s ił pow oda, b y  
n ie  z b liża ł się do ła w y  sędz iow sk ie j 
b liż e j n iż  na dziesięć k ro k ó w .

B a t a l i a  o  c z y s t e  ś r o d o w i s k o
. . . . .

UCZUCIA I „PIELGRZYMKI“
„JA K  niegdyś ku Tatrom, tak również ku Wolinowi, tej

źrenicy przyrody nadmorskiej, kierować się będą uczucia i
pielgrzymki wszystkich miłujących swą ziemię i swe morze
obywateli” .

JEST to cytat zaczerpnięty z 
pięknego folderu o Wolińskim 
Parku Narodowym. Słowa te 
wypowiedział w 1948 roku prof. 
dr A. Wodziczko. Źrenica przy
rody nadmorskiej nie może na
rzekać d®iś na brak uczuć. W 
1960 roku utworzono w niej 
Woliński Park Narodowy, co 
było równoznaczne z objęciem 
ochroną niezwykle bogatej fło 
ry i fauny. Nie może też na
rzekać na brak „pielgrzymek” .
Morze i przyległe doń tereny 
przyciągają jak magnes, szcze
gólnie w okresie lata. Uczucia 
z „pielgrzymkami”  nie zawsze 
jednak idą w parze.

OTO  np . zarząd p e w n e j ro ln ic z e j 
s p ó łd z ie ln i p ro d u k c y jn e j in fo rm u je  
d y re k c ję  W o lińsk iego  P a rk u  N a ro 
dowego, że „k ie ro w n ic tw u  w yc iecz
k i,  ja k  i  uczestn ikom  udz ie lono  
u s tn e j nagany, co w przysz łośc i 
będzie b rane pod uwagę p rz y  ty p o 
w a n iu  p ra c o w n ik ó w  na w ycieczkę.
Za n ie w ła śc iw e  zachow an ie  uczest
n ik ó w  w y c ie c z k i p rzepraszam y” .

Ta „p ie lg rz y m k a ”  za trzym a ła  się 
na p a rk in g u  p rzy  Jeziorze T u rk u 
sow ym  i  zn iszczyła  tam  t ra w n ik i.
P a tro l A k a d e m ic k ie j S tra ży  O ch ro 
n y  P rz y ro d y  z D ornys ław ia  n a p o t
k a ł z k o le i buszujące po re ze rw a 
c ie  pa p ro c i dz iec i, podczas g d y  m a
ma sta ła  obok i  p rzyg lą d a ła  się te 
m u. B eztrosko  - ło w i się ry b y  w  je -  
z io rach -reze rw a tach . S łużba leśna 
p a rk u  w y w o z i zeń to n y  śm iec i, 
rzucanych  przez ró w n ie  beztrosk ich  
tu ry s tó w  i...

DYREKTOR Wolińskiego 
Parku Narodowego Stanisław 
Załanowski z optymizmem mó
wi, ae przypadki łamania na
kazów i zakazów obowiązują
cych w parku zdarzają się już 
rzadziej niż w latach poprzed
nich, że ludzie się już wiele 
nauczyli. Muszą jednak na
uczyć się znacznie więcej.

PRZEDE W S Z Y S T K IM  tego, że 
śm iec i n ie  w yw o z i się do p a rk u , 
są bow iem  do tego ce lu  w yznaczo
ne m ie jsca . Po z lik w id o w a n iu  w y 
syp iska  w  M ię d zyzd ro ja ch , u rzą 
dzono p ro w izo ryczn e  w ysyp isko  
pod W apnicą. W  p rzysz łym  ro k u  
oddane będzie w ysyp isko  k o ło  O g- 
n ic y  d la  M ię d zyzd ro jó w  i  Ś w in o u j
ścia. Ś m iec i w yw o z ić  m ożna ró w 
nież na w yznaczony  te re n  w  po
b liżu  K o łczew a. N ie  w szys tk ie  w o 
zy z od p a d ka m i t r a f ia ją  je d n a k  do

ty c h  m ie jsc. P a rk  je s t b liż e j!  M a
sowe w yw ożen ie  do ń  śm iec i, za ró w 
no przez in s ty tu c je  ja k  i  przez oso
b y  p ry w a tn e , o b se rw u je  się szcze
g ó ln ie  w  okres ie  w io se n n ym , k ie d y  
to  p o rzą d ku je  się o ś ro d k i wczaso
we.

S łużba leśna p a rk u  odna laz ła  ta 
k ie  w ysyp isko  w  g łę b i lasu. W 
szpargałach i  śm iec iach  odna lez io 
no adres w a rsza w sk ie j in s ty tu c j i ,  
k tó ra  b u dow a ła  tu  sw ó j ośrodek. 
W ezw ano ją  do upo rzą d ko w a n ia  
te re n u  1 u k a ra n ia  w in n y c h . N ie 
zawsze je d n a k  le śn iko m  d o p isu je  
szczęście. O d k ry l i  n ie d a w n o  w y s y 
p isko  pod G rodnem . S zuka ją , szpe
ra ją , na ra z ie  n ie  w iedzą , k to  je s t 
je g o  „w ła ś c ic ie le m ” . Podobne w y 
syp isko  i  w y le w is k o  n ieczystośc i 
je s t tu ż  na g ra n ic y  p a rk u , w  W i
sełce. T u  ró w n ie ż  n ie  u d a je  się 
u s ta lić  sp raw ców . Jest t y lk o  suge
s tia , że są n im i p raw dopodobn ie  
k ie ro w c y  w ozów  a sen izacy jnych  
M ie jsk ie g o  P rzeds ięb io rs tw a  Gospo
d a rk i K o m u n a ln e j w  W o lin ie .

D y re k to r  Z a ła n o w sk i z w ró c ił się 
do nacze ln ika  g m in y  w  W o lin ie  z 
prośbą o za m kn ięc ie  d ro g i w io d ą 
ce j do tego dz ik ie g o  w ysyp iska . 
N ie  o trz y m a ł żadne j odpow iedz i. A  
le śn icy  sy g n a liz u ją  na d a l, że w ozy  
asen izacy jne  jeżdżą w  ta m ty m  k ie 
ru n k u . S yg n a lizu ją  to  ró w n ie ż ' 
c z ło n ko w ie  A k a d e m ic k ie j S tra ży  O - 
c h ro n y  P rzy ro d y ,

S łużba leśna p a rk u  je s t n ie lic z 
na. Szesnaście osób p ra c u je  w  te 
ren ie . T o  m a ło , bardzo m a ło . Ta 
g ru p ka  lu d z i n ie  Jest w  stan ie  
w szys tk iego  u p iln o w a ć , ty m  ba r
d z ie j,  że w y k o n u je  p rzecież jeszcze 
n o rm a ln e  czynnośc i gospodarcze 
(p rz e c in k i, w yw ó z  d re w n a  itp .)

— J A K  je s t pogoda, m a m y spokó j 
— m ó w i d y re k to r  Z a łanow sk i. — 
Całe szczęście d la  p a rk u , że te n  o- 
k re s  t rw a  ty lk o  t rz y  m iesiące. A  
te ra z  naszym i sp rzym ie rzeńcam i są 
jeszcze ko m a ry .

I  d y re k to r  Z a ła n o w sk i m ó w i ta k  
n ie  d la tego , żeby ch c ia ł tę  ź ren icę  
p rz y ro d y  u k ry ć  przed tu ry s ta m i. 
W pros t p rzec iw n ie , w  W o liń sk im  
P a rk u  N a ro d o w ym  ro b i się w ie le , 
by p rzy je żd ża ją cy  tu  lu d z ie  pozna
l i  c a ły  Jego u ro k , a le  pod je d n y m  
w a ru n k ie m  — w  sposób m ą d ry , 
rozsądny, w  p e łn e j sym b ioz ie  in te 
resów  tu ry s ty  i  p a rku . P ow iększy ło  
s ię  np . gospodarstw o p a rku . P rze
ję to  bow ięm  od Szczecińskiego U - 
rzędu  M orsk iego  d a w n y  pas tech 
n ic z n y  m iędzy  m orzem  a te renem  
p a rk u . C hodziło  po p ros tu  o to , by 
jeden  gospodarz m ia ł w  sw o im  rę 
k u  te n  n a jp ię k n ie js z y  zaką tek  W y
brzeża. Z  p laży  na K aw czą Górę 
chodzi się te raz po 216 schodkach, 
a to  po to , żeby k a żd y  m ógł o b e j
rzeć p ię k n y  k l i fo w y  brzeg bez szko 
d y  d la  n iego . Podobne ze jście  p la

now ane  Jest w  od leg łośc i 5 k i lo 
m e tró w  od M ię d zyzd ro jó w , też  na 
k li f ie .

C hodzenie po w yd m a ch , niszcze
n ie  k lifo w y c h  zboczy na leża ło  do
tychczas do z ja w is k  p ra w ie  na 
g m in n ych , p rzynoszących  n a jw ię k -  

s tra ty . W spom niane Już schody
i  zn ies ien ie  o p ła t za w e jśc ie  
plażę tro ch ę  je

na
og ra n iczy ło . Jed

n a k  do 1 lip ca  b r. uka ra n o  m anda
ta m i 37 osób i  to  szczególnie w  
o k o lica ch  W ise łk i. Spacerek w ydm ą 
ko sz tu je , co  n a jm n ie j 200 zł. A le , 
ja k  ju ż  w sp o m n ie liśm y, tu ry s tó w  
je s t dużo, a p ra c o w n ik ó w  W o liń 
sk iego  P a rk u  N arodow ego — bardzo 
m ało.

— JE D N I u w aża ją , a d ru d z y  bez
m yś ln ie  niszczą i  śm iecą — m ó w i 
d y re k to r  Z a ła n o w sk i. — B y łem  w 
u b ie g ły m  ro k u  jes ien ią  w pa rka ch  
n a rodow ych  C zechosłow acji. P rze
szedłem w ie le  k ilo m e tró w  sz lakam i. 
B y ło  czysto, chociaż na n ie k tó ry c h  
n ie  spo tka łem  zu pe łn ie  koszy na 
śm ieci. K ażdy  tu ry s ta  ch o w a ł od
p a d k i do w ła sn e j to re b k i. P ow ie 
dziano  m i, że skąd je  p rzyn ie ś li, 
tam  odniosą, ta k  się ju ż  p rz y z w y 
cza ili. U nas p rzy  w szys tk ich  szla
kach  spacerow ych są kosze i  jes t 
ic h  dosyć, a śm ieci dooko ła  też są.

L u dz ie  n a u czy li się ju ż  w ie le , a le  
w ie le  muszą się jeszcze nauęzyć, 
b y  uczuc ia  do p rz y ro d y  i  „ p ie l
g rz y m k i”  na W ybrzeżu  w ę d ro w a ły  
je d n a k  w  parze.

M. TURLINSKA

©

PZB liiiy w o  ostrogi
PONAD półtora roku 

działa przedsiębiorstwo 
armatorskie Polska Że

gluga Bałtycka z siedzibą w 
Kołobrzegu. Status nadany 
PŻB przez ministra handlu za
granicznego i gospodarki mor
skiej rozszerzył je j działalność 
w sposób nie praktykowany 
jeszcze w kraju. Dotychczas 
przedsiębiorstwo armatorskie 
zajmowało się transportem to
warów bądź osób; w gestii 
PŻB znalazła się natomiast sfe
ra usług portowych w Koło
brzegu, Darłowie, Ustce i Łe
bie oraz prowadzenie usług ho
telowo-gastronomicznych, tu ry 

stycznych i  rozrywkowych na 
rzecz turystów zagranicznych i 
krajowych. Tak szeroki zakres 
działalności wzbudza u niektó
rych powątpiewanie, czy przed
siębiorstwo da sobie radę, u 
drugich żywe zainteresowanie 
nieszablonowym potraktowa
niem sprawy.

Kierownictwo PŻB, nie re
zygnując z wszechstronnej 
działalności określonej statu-

między jednym a drugim tele
fonem. W sekretariacie narasta 
fala interesantów. '

—- CO nowego w przedsię
biorstwie? Przede wszystkim 
sporo drobnych a uciążliwych 
kłopotów, rozwiązywanych na 
bieżąco, lecz z dużym nakła
dem energii. Zarząd PŻB mie
ści się już w nowym budynku 
zlokalizowanym w porcie, a

Co nowego dyrektorze?

W WYNIKU realizacji 
programu przyjętego przez 
V I Zjazd PZPR, Polska we 
szła do grona państw naj
bardziej zmotoryzowanych. 
Z taśm montażowych Fa
bryk Samochodów Małoli
trażowych w Bielsku-Białej 
i Tychach rocznie zjeżdżać 
będzie 400 tysięcy popular
nych maluchów.

NA ZDJĘCIU: linia la
kiernicza. Wprowadzono tu 
malowanie' lakierami wo
dorozcieńczalnymi w polu 
elektrycznym.

(Fot. CAF — Jakubowski)

tern, rozszerza ją występując 
z interesującymi inicjatywami, 
borykając się jednocześnie z 
wielu podstawowymi proble
mami. Wśród tych ostatnich są 
tak — wydałoby się — błahe, 
jak pranie bielizny lub zakup 
nowych obrusów na promy, 
czy oar dziej skomplikowane 
jak zaopatrzenie jednostek w 
części zamienne czy też zleca
nie remontów niewielkich, lecz 
już dość starych statków.

DYREKTOR Zakładu Żeglu
gi PŻB kpt. ż.w. mgr Zbigniew 
Sak, jak co dzień zabiegany, 
poświęca nam trochę czasu,

JEDNĄ z podstawowych wol
ności obywatelskich jest 
wolność sumienia i wyzna

nia. Jej realizacja to zagwaranto
wanie obywatelom przez państwo 
takich praw, jak np.: wybranie 
sobie dowolnej religii I jej prak
tykowanie, możliwość jej zmiany 
lub nienależenie do żadnego związ 
ku wyznaniowego, odprawianie na 
bożeństw iłd. z tym jednak za
strzeżeniem, że wszystkie te zacho 
wania nie naruszą zasad porząd
ku publicznego i obowiązującego 
prawa. I gdy obecnie o tym mó
wimy, wydaje się to tak oczywiste, 
jak gdyby zasado ta obowiązy
wała zawsze. Potwierdzeniem tego 
przekonania może być fakt, iż znaj 
duje ona odbicie w dokumentach 
Organizacji Narodów Zjednoczo
nych czy też Akcie Końcowym Kon 
ferencji Bezpieczeństwa I Współ
pracy w Europie. Warto więc przy 
pomnieć, że tak wcale nie jest i że 
zarówno powszechne obowiązywa
nie tej zasady ma nie tak długą 
historię. Warto to przypomnieć 
przy rozpatrywaniu zasady roz
działu Kościoła od państwa, wa
runkując możliwość pełnej reali
zacji wolności sumienia i wyzna
nia.

Po raz pierwszy wolność sumie
nia jako zasada ustrojowa pojawi
ła się w uchwalonej w czasie 
Wielkiej Rewolucj1 Francuskiej De 
klaracji Praw Człowieka I Obywa
tela: „Nikogo nie można niepo
koić z powodu jego przekonań 
religijnych, jeśli tylko Ich ujawnię 
nie nie zókłóca ustanowionego

przez ustawę porządku publiczne
go". We Francji też jako pierw
szym państwie europejskim—wpro
wadzono rozdział Kościoła od 
państwa, wprowadzony de
kretem w 1795 roku. Za
warte były w nim następujące 
zasady: państwo nie opłaca żad
nego kultu, nie przyznaje się żad 
nych przywilejów duchownym, nie 
wolno wykonywać kultu poza prze 
znaczonym do tego celu lokalem, 
nie wolno umieszczać w miejscu 
publicznym emblematów włości-

znawanio jakiejś religii. W niektó
rych stanach USA wprowadzono 
również w swoim czasie zakaz 
głoszenia poglądów Darwina ja
ko przeczących „boskiemu pocho
dzeniu człowieka zgodnie z Bi
blią".

Zasodę rozdziału wprowadziła 
Komuna Paryska w 1871 r., sta
tuując jednocześnie oddzielenie 
szkoły od Kościoła.

System rozdziału powoli zdoby
wał sobie miejsce w innych pań-

z 1905 r., a prawny wyraz w de
krecie ze stycznia 1918 r. o roz
dziale Kościoła od państwa I szko 
ły od Kościoła. Religia słała się 
sprawą prywatną obywateli, dzia
łalność instytucji publiczno-praw- 
nych przesiała się łączyć z ja
kimikolwiek obrzędami lub cere
moniami religijnymi, zniesiono sła 
tysłyki wyznaniowe, wprowadzo
no wyłącznie cywilne akty stanu 
cywilnego, reiig-o przestała być 
przedmiotem nauczania w szkole, 
a jej noukę można prowadzić pry

uznania za krępującą działalność 
państwa konkordału, czy wreszcie 
Konstytucji PRL z 22 lipca 1952 r. 
W Polsce Ludowej zyskało uzna
nie państwa i tym samym prawną 
podsławę do prowadzenia dzia
łalności szereg nie uznanych 
wcześniej związków wyznanio
wych, wprowadzono pełną laicy
zację żyda publicznego, czego 
ostatnim akcentem było przenie
sienie nauki religii ze szkół pu
blicznych do punkłów katechetycz 
nych, działających przy kościo-

Prawne i społeczne uwarunkowania
zasady wolności sumienia

wych dio kulłu religijnego, zgromo 
dzenio związane z wykonywaniem 
kultu podlegają nadzorowi pań
stwa.

Porę lat wcześniej, bo w 1791 r. 
weszło w życie łzw. I poprawka 
do konstytucji USA, która wpro
wadziła, nie wyrażojąc lego 
wprost, zasadę rozdziału, z tym 
Jednak, że była ona naruszana 
przez konstytucje stanowe, gdzie 
w kilku wypadkach objęcie stano
wisk w stanie uzależniono od wy-

sfwoch, np. w 1873 r. w Meksy
ku, 1911 w Portugalii.

Zasada wolności sumienia i wy
znania w pełni zrealizowana zo
stała dopiero w pańsłwach socja
listycznych. Wprowadzając roz
dział Kościoła od państwa za
gwarantowano wyznawcom róż
nych religii możliwość wykonywa
nia praktyk religijnych. Stosunek 
socjalistów do religii określony 
został najpełniej w znanym arty
kule Lenina „Socjoiizm a religia"

watnie, majątek organizacji ko
ścielnych uznano za mienie ogól
nonarodowe.

W Polsce dopiero po II wojnie 
światowej wprowadzono faktyczne 
równouprawnienie obywateli bez 
względu na ich stosunek do re
ligii. Znalazło to kolejno odzwier
ciedlenie w tekście Manifestu Lip 
cowego z 1944 r., w Deklaracji 
Sejmu Rzeczypospolitej z 1947 r. 
w przedmiocie realizacji praw 
wolności obywatelskich, w fakcie

łach. Religia słała się dia oby wo
leli sprawą w pełni prywatną.

Stosunek władz państwowych 
partyjnych w kwestii wolności su
mienia był wyrażany niejednokrol 
nie. Warto tu przypomnieć słowa, 
jakie padły z mównicy w trakcie 
spotkania Edwarda Gierka z ro
botnikami w Mielcu 3 września 
1976 r. Powiedział on wówczas 
między innymi: „Uważamy za nie 
zbędne uznanie wzajemnej tole
rancji poglądów jako zasady w

stosunkach między iudźmi o róż
nych światopoglądach. Myślą prze 
wodnią caiej polityki wyznanio
wej jest stworzenie warunków do 
utrwalania oatriotycznej jedności 
naszego narodu, jedności w bu
dowaniu pomyślności 1 rozkwitu 
naszej Ojczyzny, umacnianiu jej 
niepodległości i bezpieczeństwa".

Jak wspomnieliśmy, zasada wol
ności sumienia i wyznania, rów
nouprawnienia obywateli znajduje 
też odbicie w akiach międzyna
rodowych. Obradująca w Paryżu 
trzecia Sesja Zgromadzenia Ogól
nego ONZ uchwaliła 10 grudnia 
1948 r. Powszechną Deklarację 
Praw Człowieka, a 16 grudnia 
1966 r. uchwalony zosłał Między
narodowy Pakt Praw Obywatel
skich i Politycznych na XX! Sesji 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ — 
w Nowym Jorku. Oba łe akty 
uznały pełne i równe prawa dla 
wszystkich obywateli, bez wzglę
du na rasę, kolor skóry, płeć, 
język, religię, pochodzenie, stan 
majątkowy. Ogromną zasługę w 
Ich uchwaleniu mają państwa soc 
jalistyczne, króre aążyły do ich 
uchwalenia od downa, co zna
lazło również wyraz w Wielkiej 
Karcie Pokoju przyjętej podczas 
Konferencji Bezpieczeństwa 
Współpracy w Europie, odbywa
jącej się w Helsinkach w lipcu 
1975 r., gdzie państwa uczestni
czące zobowiązały się szanować 
prawa człowieka, włączając w fo 
wolność sumienia I religii.

Krzysztof H. JABŁOŃSKI

wzniesionym na starych poma- 
gazynowyoh fundamentach 
przez własny 2Sakła<d Remonto
wo-Budowlany. Budynek, a 
właściwie zgromadzenie wszy
stkich agend zarządu przedsię
biorstwa pod jednym dachem 
usprawnia organizację. A to już 
dużo w porównaniu ze stanem 
sprzed k ilku  miesięcy.

O S T A T N IO  p ro w a d z im y  rozm o w y  
z za łogam i naszych s ta tk ó w  na te 
m at p rze jśc ia  na in n y  system  p ra 
c y  w  m orzu . S p raw ę  t ra k tu je m y  
e ksp e rym en ta ln ie . P ro p o n u je m y  
w y ty p o w a ć , p rzy  p e łn e j dob ro 
w o ln o śc i załóg, po d w ie  Jednostki 
z s e r ii „N e r ”  i  „K ra s n a l” . Ekspe
ry m e n ta ln e  je d n o s tk i obs ług iw ane  
będą przez d w ie  w a c h ty , a ty m  sa
m y m  obsługa z 18 osób zm n ie jszy  
się do 12. Co to  da załodze? Prze
de w szy s tk im  po 20 d n iach  p ły w a 
n ia  — 10 d n i w o lnego, w ię ce j m ie j
sca na s ta tk u , a w ię c  p o p raw ie 
n ie  w a ru n k ó w  so c ja ln ych , p rz y b li
żenie sp raw  dom ow ych  i  w yp o czy
nek d a w ko w a n y  re g u la rn ie . A rm a 
to r n ie  ma tu  k o rzyśc i ekonom icz
nych . L ic z y ć  się n a to m ia s t na leży 
z p e w n ym i kosz tam i zw iązanym i 
z ko m p le ta c ją  trz e c ie j za łog i na 
każdą parę Jednostek. Z am iast 
dw óch ka p ita n ó w  po trzeba będzie 
trze ch  1 tak  d a le j — c z y li zw ię k 
szenie za tru d n ie n ia  na s ta n o w i
s k a c h  w y ż e j p ła tn ych . E ksp e ry 
m e n t m us i p o trw a ć  co n a jm n ie j pó ł 
ro k u , b y  za rów no  za łog i ja k  i 
p rzeds ięb io rs tw o  m o g ły  się w y p o 
w iadać o jego  d o b rych  i  z łych  
stronach . N ie m n ie j je d n a k  sądzi
m y, że przeds ięw zięc ie  godne je s t 
pod jęc ia , a n ie k tó re  za łog i w  ca
ło śc i Je a kce p tu ją .

JAKA jest ocena promowej 
lin ii duńskiej?

— SPORO. Najbardziej palą
cą sprawą jest wprowadzenie 
nowego tonażu do przewozu 
drewna. Za dużo wydajemy na 
obcy charter. Aktualnie pro
wadzimy rozmowy z „Navi- 
centrum” we Wrocławiu 
skonstruowanie dwóch typów 
statków. Jeden o nośności 1 500 
DWT, drugi o nośności 2 200. 
Sądzimy, że pierwszą serię u- 
da się nam ulokować we wro
cławskiej Stoczni Rzecznej, a 
drugą u „Warskiego” .

JEST także  duże zapotrzebow an ie  
na s ta tk i do przew ozu ła d u n k ó w  
c ię żk ich . O p ra co w u je m y  za łożenia 
na te  Jednostki. W iadom o, że m u
s ia ły b y  być u zb ro jo n e  we w łasne 
urządzen ia  prze ładow cze, podnoszą
ce w  zależności od w ie lko śc i je d 
n o s tk i od 100 do 300 ton . No 1 na 
ko n ie c  spraw a, k tó ra  od dłuższego 
czasu Jest w  c e n tru m  za.ntereso- 
w a n ia  o p in ii p u b liczn e j. M ów ię  o 
s ta tk u  sa n a to ry jn ym . P ro w a d z ili
śm y na ten  te m a t sporo rozm ów  
A k tu a ln ie  jest to zm o d yfiko w a n a  
je d n o s tka  na bazie 10-tysięcznika, 
oznaczona przez k o n s tru k to ró w  
„W a rsk ie g o ”  k ry p to n im e m  „777” . 
S ta tek  może pom ieśc ić  450 osób w  
k a ju ta c h  2-osobowych, lu b  777 w 
k a ju ta c h  3-osobowych. Załoga — 
174 osoby, Jednostka  w yposażona 
je s t w  zestaw g a b in e tó w  i  u rzą 
dzeń w odno leczn iezych  i  In nych  
p rzyd a tn ych  do leczenia s a n a to ry j
nego Spraw ą za in te resow any jest 
poseł Je rzy  P isko rz -N a łę ck i, w  k tó  
rego p ra co w n i pow sta ł p ro je k t  te 
go s ta tk u , a także  n a u ko w cy  i  A - 
k a d e m ii M edyczne j w  Poznaniu. 
M am y Jeszcze k ilk a  p ro je k tó w  roz
w o ju  tonażu p rzeds ięb io rs tw a, iecz 
na razie za wcześnie o ty m  m ów ić

Rozmawiał 
Edward WITUSZYNSKI

— „SKANDYNAW IA”  dc Ko 
penhagi pływa dopiero od 16 
września. Zbyt kró tk i to okres 
dl oceny. Coś się jednak ru
sza. W łipcu mieliśmy 4 400 pa
sażerów, czyli ok. 95 pasaże
rów na rejs. Od 15 sierpnia 
spodziewamy się ładunków. 
Generalnie staramy się prowa
dzić politykę tanich biletów, 
korzystając na obrotach pro
mowych kiosków. Ostatnio ob
roty te wzrosły niemal do 100 
dolarów na pasażera. Tak zre
sztą postępują wszyscy prze
woźnicy promowi. Ostatnio w 
podróż „Skandynawią”  wybra
ło się 6 duńskich restaurato
rów, zdopingowanych głosami 
prasy, jaka to dobra kuchnia 
jest na tym promie. U jaw nili 
się dopiero w drodze powrot
nej, wyrażając bardzo pochleb
ne opinie tak o kuchni, jak i 
o serwisie. Niewątpliwie i ta 
opinia przysporzy nam pasa
żerów.

C H C EM Y się pod jąć o rg a n iza c ji 
wesel d la  m ło d ych  D u ńczyków . 
P rz e w id u je m y  dw a p ro g ra m y  — 
tańszy  1 d roższy — obydw a  Jednak 
w  g ra n ica ch  p rzyzw o ito śc i Jeżeli 
chodz i o  cenę. Może le p ie j pow ie 
dzieć k o n k u re n c y jn o ś c i. T a k ie  im 
prezy będą m ie ć  szczególnie u ro 
czystą opraw ę , m łoda para o trzym a  
orezen t od ka p ita n a , a ta kże  bez
p ła tn ie  k a b in ę  do sw e j dyspozyc ji. 
O prócz w y k w in tn e g o  p rzy jęc ia  
p rz e w id u je  się także  zw iedzan ie  
s ta tku .

Ś w in o u jśc ie  ma szanse na lo k a ! 
„H o r te x u ”  — c o c k ta il-b a r , k tó re  ro  
b ią  k a r ie rę  w  w ie lu  m ias tach  P o l
sk i. S k o rz y s ta lib y  na ty m  także 
pasażerow ie na p rom ach, gdyż 
m ożna b y  wów czas zaopa tryw ać  
nasze Jednos tk i w  zn a ko m ite  w y ro 
b y  te j f i rm y .  C hodzi t y lk o  o u- 
dostępn le n ie  odpow iedn iego  po 
m ieszczenia w  m ieście.

— A CO słychać z nowym 
tonażem?

Kiepsko poinformowani
K IE D Y  ka s je r f i l i i  ba n ku  w  bas

k ijs k im  m ieście Tołosa w ra ca ł po 
s łużb ie  do dom u został na p a d n ię ty  
i  up row adzony  przez czte rech  ban
d y tó w . p rze trzym yw a n y  przez noc 
w  ciężarów ce i  zm uszony ra n o  do 
o tw a rc ia  skarbca  bankow ego, skąd 
n a p a s tn icy  z a b ra li 20 m in  peset. 
P rz y b y li na m ie jsce p o lic ja n c i po
s łysze li n ag le  zg rzy t k lucza  w  
d rzw ia ch  do skarbca . B y ła  to  d ru 
ga banda k tó ra  dob ie ra ła  się do 
p u s te j kasy. n ie  w iedząc o dz ia 
ła n iu  k o n k u re n c ji.  Po w y m ia n ie  
s trza łó w  ró w n ie ż  i  c l w łam yw acze 
z b ie g li bez śladu.

ŻEGLARSTWO jest niewątpli 
wie jednym z najpiękniejszych 
sportów. Łączy w sobie elemen
ty romantyzmu i ryzyka, sprzy
ja zdobyciu tężyzny fizycznej 
i sprawności, pozwala również 
kontemplować uroki natury. 
N więc dziwnego, że w Pol
sce, gdzie jak i na całym świę
cie nie brak zwolenników wy
poczynku na wodzie, każdego 
roku wraz z rozpoczęciem se
zonu urlopowego nasze jeziora 
i rzeki zapełniają się żaglów
kami.

(Fot. CAF — Radkiewicz)

Danesbrook Productions Ltd 1974 
Tłumaczył: Stefan Wilkosz
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Dupree pocił się od upału i nakrętki mechanizmu 
celowniczego ślizgały mu się pod palcami. Opuścił 
nieco kąt nachylenia lufy, nadając w ten sposób po
ciskowi dłuższy tor. Obsługa moździerza różni się 
tym od nastawiania działa artyleryjskiego, że obniże
nie lufy przedłuża tor pocisku. Trzeci granat był w 
powietrzu zanim zgasła rakieta i Dupree miał pełne 
piętnaście sekund przed wystrzeleniem następnej. Po
biegł więc do miejsca, gdzie umieszczona była syre
na alarmowa, uruchomił ją i wrócił na czas aby 
obserwować uderzenie trzeciego granatu. Ten przele
ciał nad bramą, spadł na podwórze i dopiero tam 
wybuchł. To wystarczyło Dupree. Wiedział teraz, że 
zarówno kierunek, jak i  odległość jego celownika są 
właściwe i że nie ma obawy, iż tra fi kolegów znaj
dujących się przed murem pałacu.

Tymczasem oni leżeli na ziemi z twarzami wciś
niętymi w trawę i  czekali aż Dupree skończy 
wstrzeliwać. WatyJ się nie ruszać dopóki Dupree nie 
zacznie posyłać swoich pocisków regularnie na śro
dek dziedzińca pałacu.

Pomiędzy drugim i trzecim wybuchem Shannon 
uniósł jednak lekko głowę. Wiedział, że ma piętnaś
cie sekund czasu do następnego uderzenia granatu. 
W błysku magnezji zobaczył pałac i dwa oświetlone 
okna na górnym piętrze. Usłyszał też po drugim Wy
buchu krzyki dochodzące z dziedzińca. Były to pierw
sze i ostatnie odgłosy alarmu, po czym regularna ka
nonada zagłuszyła wszystko.

W pięć sekund później zaczęła wyć syrena, napeł
niając czarną noc afrykańską przeraźliwym i titesa- 
mowitym dźwiękiem Zagłuszała nawet granaty wy
buchające poza murami pałacu i  wszystkie krzyki i 
jęk i ludzkie Kiedy Shannon znowu podniósł głowę, 
nie dostrzegł nowych uszkodzeń frontu pałacu. Do
szedł toięc do wniosku, że Janni wstrzelał się już do 
środka. Źpodnie z umową, miał wtedy przejść na 
szybsze regularne strzelanie i  to w odstępach dwu- 
sekundowych. Rzeczywiście, po chwili Shannon usły
szał od strony morza głuche dźwięki odpalania moź
dzierza, równe jak pulsowanie krw i. Głuszyło je ly l-
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ko przerażające wycie syreny. Ale butla z gazem 
miała starczyć tylko na siedemdziesiąt sekund.

Na odpalenie czterdziestu granatów Dupree potrze
bował osiemdziesięciu sekund. Umówiono się jednak, 
że jeżeli w drugiej połowie kanonady nastąpi co 
najmniej dziesięciosekundowa przerwa, to Dupree nie 
wznowi już bombardowania, żeby nie trafić kolegów, 
którzy mogli już być w ataku. Ale Shannon był pew
ny, że Janni nie będzie miał żadnych komplikacji i 
że na pewno odda pełną serię.

Leżąca w trawie ósemka najemników miała teraz 
wspaniały widok na rozwój wydarzeń w pałacu. 
Oświetlenie rakietowe nie było już konieczne. Co 
dwie sekundy wybuchały błyski granatów uderza
jących w wybrukowane kamieniami podwórze. Jedy
nie Marc Vlaminck m iał teraz zadanie do wykona
nia.

Znajdował się on na lewym skrzydi: tyraliery na
jemników, niemal na wprost głównej bramy pałacu. 
Starannie wycelował w nią rurę trzymanej oburącz 
bazuki i odpalił pierwszy pocisk. Poszedł za nim dłu
gi, syczący, prawie sześciometrowy płomień odrzutu. 
Pierwsza rakieta wybuchła wysoko w górnej części 
bramy, wybijając część tynku i pozostawiając duży 
otwór w drewnianym je j skrzydle

Klęcząc obok Marka Patryk wyjmował rakiety z 
leżącego na ziemi plecaka i podawał je koledze. Dru
gi pocisk przekoziołkował w powietrzu i uderzył w 
kamienny luk bramy ponad drzwiami. A trzeci tra
f i ł  w sam zamek. Wrota podskoczyły do góry od si
ły  uderzenia, potem osunęły się na skrzywionych za
wiasach i  otworzyły się na zewnątrz.

Janni Dupree był w tym czasie w połowie swojej 
kanonady, a  czerwona łuna poza dachem pałacu roz
chodziła się coraz szerzej Coś się tam najwyraźniej 
paliło i  Shannon przypuszczał, że plonie wartownia. 
Kiedy wrota się otworzyły, najemnicy dostrzegli dwie 
postacie padające na ziemię wśród pałacowych ko
lumn.

Mark posłał dalsze cztery rakiety przez otwartą 
bramę na dziedziniec oddzielony od muru kolumna
dą Shannon po raz pierwszy mógł przyjrzeć się sy
tuacji poza murem.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Tabele i wyniki
I  liga

Lech — S zo m b ie rk i 
P o lo n ia  — S ta l 
Zag łęb ie  — A rk a  
Ł K S  -  O dra 
W idzew  — Legia 
Zaw isza — Wista 
Ś ląsk — R uch

Na stadionie w Lasku

Piłkarze W isły nadal niepokonani

NOKAUT POGONI W ZABRZU
W SOBOTĘ i niedzielę na piłkarskich boiskach naszego kra ju  kolwiek wyróżnić, bowiem 

rozegrano kolejną rundę rozgrywek o mistrzostwo ekstraklasy, wszyscy zagrali poniżej swoich 
Nadal bez straty punktu na czele tabeli znajduje się Wisła możliwości.
Kraków, która wyprzedza o 3 pkt. ŁKS oraz mielecką Stal. * * ,  *
Dobrze spisująca się do te j pory Pogoń, po wysokiej porażce popisali się również p ił-
z Górnikiem Zabrze 0:3, plasuje się na 9 pozycji. karze Ii-ligowej Arkonii, któ-

... , • rzy w wyjazdowym meczu u-
W ZABRZU spodziewano się legli Jagiellomi Białystok 0:3 

emocjonującego, wyrównanego (Q:l), Pq tej porażce arkońezy- 
meczu. Stało się jednak ina- cy zaj m.ują  przedostatnią łoka- 
ezej. Już od pierwszych minut w tabeli, 
spotkania widać było, że tego 
dnia szczecinianie nie są dys
ponowani. ' Popełniali sporo błę
dów w  obronie, a ich nieliczne 
kontrataki, prowadzone naj
częściej środkiem poła, kończy
ły się zazwyczaj w pobliżu pola 
karnego za brzan, gdzie po dłuż
szej przerwie wystąpił Jerzy 
Gorgoń. Posypały się bramki 
dla Górnika. Po 20 minutach 
gry gospodarze prowadzili już 
3:0. Najpierw w 7 min. Szol- 
tysik wykorzystał rzut wolny 
i po raz pierwszy zmusił bram
karza portowców do kapitula
cji. Trzy m inuty później „M ały” 
po raz drugi wpisał się na listę 
strzelców. W 19 min. Kurzeja 
popisał się pięknym strzałem z 
18 metrów i było już 3:0. Od 

rtego momentu gospodarze zwol
n i l i  tempo gry, jednak w dal
szym ciągu byli stroną prze
ważającą, grając składniej i 
lepiej taktycznie. W końcówce 
spotkania o umiejętnościach 
strzeleckich przypomniał sobie 
Gził zdobywając dwie bramki 
w 74 i 85 min.

W Górniku dobry mecz za
grali Saołtysik, Kurzeja oraz 
Gził. W Pogoni trudno kogo-

G ó rn ik P O G O fł

1, W isła
а. ŁK S  
3. S ta l 
A. Leg ia  
3. Śląsk
б. Lech
7. P o lon ia  
i ,  A rk a  
9. POGOŃ

10. G ó rn ik
11. Zawisza
12. Ruch
13 S zo m b ie rk i
14. Odra
15. W idzew
16. Zagłęb ie

10:0)
(0 :1)
< l:l)
(0:0)
(1:3)
(1:0)
(ł:0>
(3:0)

10—5
7 -  0
5— « 
0—2
6— 3 

9—8
8— 1

7— 9
2—5

I I  liga

G w a rd ia  — Lech ia 2:2 (1:2)
Jagie lkw na -  A R K O N IA 3:0 (1:0)
A v ia  — W arta 2:0 (1:0)
B a łty k  G. — B u d o w la n i 0:0 
S tc .z n io w ie c  — R adom iak 3:0 (0:0)
G w a rd ia  W -w a  — P o lo n ia W -w a

Z ag łęb ie  — S ta rt
1:1
3:0

(1:0)
(1:0)

O lim p ia  P. — M o to r 1:0 (1:0)

T A B R I.A
1. A v ia 4:0 4—1
2. Zagłęb ie 3:t 5—0
3. P o lon ia  W. 3:1 3—1
4. G w a rd ia  W. 3:1 2—1

O lim p ia  P. 9:1 2—1
0. S toczn iow iec 2:2 3—1
7. Ja g ie llo n ia 2:2 3—2
t .  Lech ia 2:2 2—2

W a rta 2:2 2—2
W. M o to r 2:2 1—1
11. B u d o w la n i 2:2 0—0
12. S ta rt 2:2 2—6
13. B a łty k  G. 1:3 1—2
14. Gwardia. K . 1:3 2—4
1S. A R K O N IA 0:4 1—3
16. R adom iak 0:4 0 -4

ME juniorek w koszykówce

Klasa międzywojewódzka
B łę k itn i — M ieszko G. 1:9 (1:0)
F lo ta  — S parta  Sz. 1:1 (1:0)
S tilo n  G. — S ta l S toczn ia  2:0 (1:0)
P o lo n ia  P iła  — G ru n w a ld  Poz.

0:1 (0:1)
A d m lra -T e le tra  P. — S toczn iow iec  B.

1:1 (1:0)
Zasta ł Z. G óra — P o lon ia  P. 0:0 
P om orzan in  T . — Ś w it S k o lw in

T A B E L A
1. S tilo n  2:0
2 B Ł Ę K IT N I 2:0

G ru n w a ld  Poz. 2:0
4. A d m ira -T e le tra  Poz. 1:1

F L O T A  1:1
s p a rta  1:1
S toczn iow iec B. 1:1

8. P olon ia  Poznań 1:1 0—o
P om orzan in  T o r. 1:1 0—0
Ś W IT  S K O L W IN  1:1 0—0
Zasta ł Z. Góra 1:1 o—0

12. M ieszko  G n iezno 0:2 0—1
P olon ia  P iła  0:2 r

14 S T A L  S T O C Z N IA  0:2

I losowanie:
7—14—19—22—24—41 

dodatk. 31
I I  losowanie:

12—18—23—24—34—41
Końcówka banderoli: 8111

Brydżyści
na dalekiej pozycji
W ELS IN O R K  za ko ń czy ły  s ię  b ry 

dżow e m is trzo s tw a  E u ro p y . T y tu ły  
m is trzo w sk ie  w y w a lc z y li:  w  k o n k u 
re n c ji mężczyzn b ryd żyśc i Szwecji,, 
a w  ko n k u re n c j! k o b ie t ~  b ryd żv - 
s tk l W łoch . P o lacy  z a ję li ostatecz
n ie  dop ie ro  dw unaste  m ie jsce, nato 
m iast nasze pan ie  up la so w a ły  się 
na  p ią ty m  m ie jscu.

W  o s ta tn ie j run d z ie  w  k o n k u re n 
c j i  ko b ie t Połska  pokona ła  Iz ra e l 
16:4, a w  o s ta tn ie j run d z ie  tu rn ie ju  
b ry d ż y s tó w  S zw a jca rzy  w y g ra li z 
P o lakam i ł ł:9 .

Srebro dia Polek
W B A S K O W IE  1 D y m ltro w g ra -  

dzie rozg ryw ane  są M is trzostw a 
E u ro p y  w  koszyków ce ju n io re k .

W sobotę nasze ju n io r k i  od n io s ły  
cenny sukces. W p ó łfin a le  P o lk i 
po ko n a ły  b ron iące  ty tu ł  m is trzyń  
E u ro p y  koszykarski CSRS 76:56 
(41:34). B y ło  to  zdecydow ane zw y 
c ięs tw o  naszych dz iew cząt, k tó re  
ad p o czą tku  m ia ły  in ic ja ty w ę  i  sto 
c z y ły  na jlepszy sw ó j p o je d yn e k  w  
tym  tu rn ie ju ,  W  d ru g im  p ó łfin a le  
zespół ZSRR ła tw o  pokona ł Jugo
s ław ię  110:53.

W  w alce o z ło ty  m edal po lsk ie  
ko s z y k a rk i p rze g ra ły  z ZSRR 53:96 
(35:60). W meczu o I I I  m iejsce 
CSRS pokona ła  Jugosław ię  #1:50 
(32:2«).

Arkonia -  Lech
W SOBOTĘ 20 bm. d o jd z ie  do 

c iekaw ego sp o tkan ia  p iłk a rs k ie g o  z 
c y k lu  ro zg ryw e k  o P ucha r P o lsk i. 
Na s tad ion ie  w  Lasku  A rk o ń s k im  
gospodarze — A rk o n ia  pode jm ow ać 
będą I- lig o w e g o  Lecha Poznań. 
Mecz rozpoczn ie  słę o godz. 17, zaś 
k ib ic e  szczecińscy zobaczą w  a k c ji 
m . !n . bardzo  dobrze spisu jącego 
się b ram karza  M o w lik a , do n iedaw 
na „w iecznego  rezerw ow ego”  L e g li 
W -w a.

JM RE SZENAS1 planuje prze 
płynięcie jako pierwszy Wę
gier, kanału La Manche. Do 
próby te j przygotowuje się on 
na jez. Balaton, przepływając 
jednorazowo 30 kilometrów.

(CAF — MT1)

Puchar Europy w l.a.

Podwójny triumf
drużyny NRD w Helsinkach

ZWYCIĘSTWEM reprezentacji NRD zakończyły się finały 
Pucharu Europy na rok 1977, rozegrane w dniach 13—14 bm. 
na stadionie olimpijskim w Helsinkach. Zarówno w konkuren
c ji kobiet jak i mężczyzn drużyny NRD uzyskały zdecydowaną 
przewagę udowadniając jeszcze raz. że są aktualnie najlepsze 
w Europie.
Zespoły P o lsk i zna laz ły  się na T egoroczny f in a ł P ucha ru  E u ro p y  

p ią tych  pozycjach. W śród ko b ie t nie m ia ł szczęścia do pogody, bo- 
zw yc ięży la  N R D  — U4 pk t. przed w iem  pierwszego 1 d rug iego  dnia 
ZSRR — »3 p k t., R FN  — #7 p k t. zaw odom  to w a rzyszy ły  p rze lo tne  
W ie lką  B ry ta n ią  — 67 p k t.,  Po lską  deszcze, co w p ły n ę ło  na obn iżen ie  
— 57, R um un ią  — 54, B u łg a r ią  — poziom u n ie k tó ry c h  k o n k u re n c ji.
5Z i  F in la n d ią  — 35 p k t .  N a jle p ie j z naszych reprezentan-

W śród m ężczyzn zw yc ięży ła  NRD tó w  w y p a d li I .  Szew ińska ł  W. K o - 
123 p k t. p rzed  R F N  — 120 p k t,,  zak iew icz.
Z w ią zk ie m  R adzieck im  — 99 pk t., Ire n a  Szew ińska Jeszcze raz za- 
W. B ry ta n ią  — 93, Polską — 91 p k t. d z iw iła  fachow ców  e u ro p e jsk ich  
F in la n d ią  — 82 p k t.,  F ra n c ją  — 6« sw ą w span ia łą  postawą. Po zw yc ię - 
p k t. i  W łocham i — 52 p k t. s tw ie  na 200 m — 22.71 nad m is trzy

W  niedzielę, w  d ru g im  d n iu  zawo n i*ł o lim p ijs k ą  B aerbe l E cke rt zbie 
dów  najlepszy re z u lta t osiągnęła f®*3 w ie le  g ra tu la c ji.  D z ienn ikarze  
Rosę M arie  A c ke rm a n  (NRD). fctó- * iń scy na zw a li P o lkę  fenom enem  
ra ustanow iła  no w y  re ko rd  św ia ta  św ia to w e j le k k o a tle ty k i.  W H e ls in - 
w  skoku  w zw yż  — 197 cm , po p rą - kach  Szew ińska s ta rto w a ła  w  czte- 
w ia ją c  w łasne osiągnięcie  o l  cm . rech k o n k u re n c ja c h  — 100 m, 200 

q -  4Y1«0 m i 4Y40O m , będąc je d -

Mmmmaczma puraika  
p u S s i c i c h  hmhsmwéw

MIĘDZYPAŃSTWOWY1, mecz Mirosław Wawrzyniak. Zawiódł 
bokserski USA — Polska roze- natomiast mistrz o limpijski Je- 
grany w sobotę 13 bm. w Las rzy Rybicki. Był on w naszym 
Vegas zakończył się zwycię- zespole najsłabiej przygotowa- 
stwem Amerykanów 12:10. nym pięściarzem, nie wy trzy - 

W yniki poszczególnych waik mał pojedynku kondycyjnie i 
w kolejności wag: Mikę Rosa- już od połowy pierwszej rundy 
rio przegrał z Henrykiem Sred- oddał całkowicie inicjatywę 
nickim, Jerome Coffee zwycię- przeciwnikowi, 
żył Leszka Błażyńskiego, Rocky
Lockridge pokonał Mirosława 
Wawrzyniaka, Johny Bumphus 
uległ Romanowi Godfrydowi, 
Antony Fletcher pokonał Zdzi
sława Nowaka, Thomas Hearn 
zwyciężył Bogdana Gajdę, Ro
ger Leonard przegrał z Kazi
mierzem Szczerbą, Clinton 
Jackson pokonał Jerzego Ry
bickiego, Lindeil Holmes prze
grał przez dyskwalifikację w 
I I  r. za bicie po komendzie 
stop z Wiesławem Niemkiewi- 
czem, Charles Singleton uległ 
Pawłowi Skrzeezowi, Greg Pa- 
ge pokonał Antoniego Kuskow- 
skiego.

Mecz stał na dobrym pozio
mie a większość walk miała 
wyrównany przebieg. W na
szym zespole najlepiej spisał 
się Paweł Skrzecz staczając 
doskonały pojedynek z silnym 
czarnoskórym Amerykaninem 
Singletonem. Na wyróżnienie 
zasłużyli również Kazimierz 
Szczerba oraz mimo porażki

Rajd Londyn—Sydney

S. Zasada
w roli faworyta

W N IE D Z IE L Ę  o godz. lii m iejBco 
wego czasu ru szy ł ze s to lic y  A n g lii 
na jd łuższy w  h is to r ii ra jd  sam ocho 
do w y  L o n d yn —S yd n e y  <30 tys. k in ). 
Ponad 8« św ie tn ych  k ie ro w c ó w  roz 
poczęło trw a ją c ą  ponad m iesiąc ma 
ra tońską  ba ta lię . Trasa w iedzie  
przez Europę, A z ję  ł  bezdroża A u 
s tra li i.  Za łog i, k tó ry c h  n ie  raneea 
tru d y  d łu g ie j jazdy , p o w in n y  do
trze ć  do m e ty  w  S ydney  2* w rze 
śnia.

W ie lcy  fa w o ry c i ra jd u  to  m in .  
Sobiesław  Zasada ze sw ym  p ilo te m  
W ojciechem  Schraim m em , s ta r tu ją 
cy na wozie Porsche C arre ra , Jo
ach im  W arm łK łld  na M ercedesie o- 
raz A u s tra lijc z y k  H o lden  na Peuge 
ocie  504.

P ięć p rób  szybkośc iow ych  przed 
Madrasem  (w  In d ia ch ) zadecydu je  
o  k o le jn o śc i ja z d y  na o d c in k u  
a u s tra lijs k im . R a jd o w cy  obaw ia ją  
się przede w szys tk im  u p a łó w  i  k u 
rzu . k ło p o ty  mogą być  ró w n ie ż  z 
p ro w ia n te m  i  wodą.

czo łow ych postaci p ucha ro 
w ych  zaw odów . W ie le  o k lasków  
zebrała także za sw ó j w ystęp  w  
sztafecie  4X400 m . Po trzech  zm ia 
nach zespół p o lsk i s ta r tu ją c y  w 
sk ładz ie : K a cp e rczyk , K a to lik ,
K w ie tn ie w s k a , Szew ińska b y ł na 4 
p ozyc ji, a ie  d z ię k i św ie tnem u f in i 
szowi Szew ińska w yp ro w a d z iła  na
szą szta fe tę  na trzec ie  m ie jsce za 
N R D  i  ZSRR.

N ie w ie le  b ra k o w a ło  a m ie lib yśm y  
też n o w y  re ko rd  św ia ta  w  skoku  o 
tyczce i  szczególne pow ody do ra 
dości. W ła d ys ła w  K o za k ie w icz  po
now n ie  a ta ko w a ł w ysokość 5,71. 
T rz y  p ró b y  b y ły  n ieudane , a!e  po
dobn ie  ja k  podczas o s ta tn ich  s ta r
tó w  w  W arszaw ie poprzeczkę s trą 
c i ł  on m in im a ln ie . K o n k u rs  w  skoku
0 tyczce  b y ł w sp a n ia łym  popisem  
po laka . Rozpoczął on s k o k i od 8,30 
za licza jąc tę  próbę podobn ie  ja k  5,45
1 5,60 w  p ie rw szych  skokach. G d yb y  
pogoda b y ła  n ieco  lepsza szanse po
b ic ia  re k o rd u  św ia ta  b y ły b y  duże, 
pon iew aż K o za k ie w icz  je s t a k tu a l
n ie  w  ś w ie tn e j k o n d y c ji.

D obrze  zap rezen tow a ł się ró w n ie ż  
Jan  P us ty , k tó r y  p rzeb ieg ł 110 m 
pp ł w  13,60 p rze g ryw a ją c  je d y n ie  z 
doskona łym  p lo tka rze m  N R D  Mum- 
k e lte m . T rzec ie  lo k a ty  w y w a lc z y li 
Eugeniusz B is k u p s k i — tró js k o k , 
P io tr  B ie lc z y k  — oszczep oraz szta
fe ta  4X400 m  s ta rtu ją c a  w  sk ładz ie : 
ia p iń s k i,  G a lan t. P ie trz y k . Podlas.

Zawody w Helsinkach były 
eliminacją przed Pucharem 
Świata. Prawo startu w Dues- 
sełdorfie wywalczyły zespoły 
kobiece NRD i Związku Ra
dzieckiego oraz drużyny męs
kie NRD i RFN.

Trzeci zespół — reprezentacja 
Europy — ogłoszony zostanie w 
poniedziałek po naradzie selek
cjonerów EAA, Do drużyny tej 
kandydują m. in. Irena Sze
wińska, Bożena Nowakowska, 
Władysław Kozakiewicz, Jacek 
Wszoła, Jan Pusty oraz Ry
szard Podlas.

Lizak wygrał
maraton morski
N A  T R A S IE  H e l—G dyn ia  rozegra

no ju ż  po raz cz te rnasty  m iędzyna 
rodow y m a ra ton  m orsk i. Na s ta w ię  
Im prezy  »tanęło 13 śm ia łkó w , w  
ty m  je d n a  kob ie ta , 17-łetnia zawód 
n iczka  z C zechosłow acji L id k a  
Ci rundova .

P ływ a cy  m ie l! do pokonan ia  tra 
sę d ługośc i i 9,5 km . N a tych m ia s t po 
sta rc ie  prow adzen ie  o b ją ł reprezen
ta n t S ta li S toczn ia  Szczecin, u b ie 
g ło roczny t r iu m fa to r  m ara to n u  B o 
gus ław  L iza k . P ły n ą ł przez ca ły  d y  
stans sam otn ie  i Jako p ie rw szy  za
m e ldow a ł s ię  na meele, u zysku ją c  
na jlepszy czas' w  do tychczasow ej 
h is to r ii m ara tonu  — 4 godz. 59 
m in . D ru g ie  m ie jsce za ją ł A dam  
Szym ański (KSZO  O strow iec) — 9 
godz. 12 m in ., a na trzec im  uplaso 
w a ł s ię  bohater im p re zy  G rzegorz 
B ie la  z U n ii O św ięcim  — 3 godz. 
14 m in . W arto  zaznaczyć, że G rze
gorz B ie la  je s t in w a lid ą  i  le ka rz«  
d ługo  z a s ta n a w ia li się, czy donu- 
ścić go do te j m ordercze j w a lk !. 
Okazało się, że cz te ro k ro tn y  z ło ty  
m edalista  ig rzysk  o lim p ijs k ic h  in 
w a lid ó w  w  M o n tre a lu  pozostaw ił 
za sobą p e łn osp raw nych  zaw odn i
ków .

N. Louda
dopiero drugi

W N IE D Z IE L Ę  na torze w  Z e it-  
weg rozegrany został sam ochodow y 
w yśc ig  fo rm u ły  I ,  za liczany do m i
s trzo s tw  św iada — „G ra n d  P r ix ”  
A u s tr i i.  N iespodziew an ie  z w yc ię ży ł 
A u s tra li jc z y k  A la n  Jones po ko n u 
ją c  dystans 320,868 km  w  czasie 
1:37.16,49. W yp rze d z ił on N ik i L a u - 
dę (A u s tr ia ) — i:3?.36,62 i  H ansa-Jo
ach im a S tocka  (R FN ) — 1:37.50,98.

W k la s y f ik a c ji m is trzo s tw  św ia ta  
po 12 w yścigach fo rm u ły  I  p ro w a 
d z i Lauda — 54 p k t. przed J. 
S checkte rem  (R P A ) — 38 p k t. i  C a r- 
losem  K cu iem annem  (A rgentyna.) — 
34 pk.t. M is trz  św ia ta  James H u n t 
(W. B ry ta n ia ) zn a jd u je  się na 5 
m ie jscu  z d o robk iem  — 22 p k t.

Aw ans pary
Fibak-Stcckton

W  IN D IA N A P O L IS  o d b yw a ją  się 
m is trzostw a  USA w  ten is ie  na k o r 
tach  z iem nych. D o p ó łf in a łu  g ry  
p o d w ó jn e j m ężczyzn aw ansow ała 
para W. F ib a k  i  D. S tock ton  (USA) 
po „zw yc ię s tw ie  nad A u s tra lijc z y k a  
m i H . B untsem  i  P, McNam ée 6:1, 
7:5. W in n y m  m eczu 1/4 f in a łu  V . 
A m aya  i  T . W a ltke  w y e lim in o w a li 
B . Taroczego i  Z. F ra n u io v ica  7:6, 
2:«, 6:2.

W  fin a le  s ing la  M anue l O ranie« 
(H iszpania) poko n a ł J im m y  Ccatraw 
sa (USA) 6:1. 6:3

Dziecko na... 
długim dystansie

C O RAZ w iększem u o b n iże n iu  u le 
ga g ra n ica  w ie ku - czo łó w k i w  św ia 
to w y m  sporcie . S tosunkow o  n a j
d łu ż e j b ro n iła  się w  ty m  w zg lędz ie  
le k k o a tle ty k a , gdzie  p rz y p a d k i, aby 
dz iec i zos taw a ły  m is trz a m i, b y ły  do 
tąd  dość rza d k ie . O s ta tn io  tra d y c ję  
p rze rw a ła  13-ie tn ia  A rsen ia  Sarg, 
zdobyw a jąc  m is trzo s tw o  F il ip in  w  
biegu na 1500 i  3000 m , p rzy  czym  
na ty m  d łuższym  dystans ie  u s tano 
w iła  re k o rd  k ra ju  czasem 11.02,3. 
A rsen  ia ma 132 cm w zros tu  i  w aży 
32 kg.
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PONIEDZIAŁEK, 
15 SIERPNIA

DZIŚ:
Marii, Napoleona 

JUTRO:
Rocha. Joachima

POGODA
ZACHMURZENIE zmień 

ne, przelotne opady, temp. 
do 19 •si. Wiatry umiarko
wane, północno-wschodnie.

Dziś w Szczecinie c iśn ien ie  
w ynos i oko ło  1019,7 m ilib a ra  
<764,8 m m  Hg). w  c iągu d n ia  
n ie w ie lk i w prost c iśn ien ia .

P R ZY C H O D N IE  < T V  NRD (B e r lin )

D Z IE C IĘ C A  — W ojc iecha 7 —- g. 15.30 S za ry ro z b ó jn ik . 16.35 Spo- 
19—7; D O RO SŁYCH — a-l. W ojska tk a n ie  z A . Seghers. 18.05 T w a r- 
P o lskiego 72 — g. 19—7; N A D  do na w ie trz e  ( f i lm  NRD). 18.30
O D R Ą 18 — g. 15—3; STO .MA TO LO - S p o tkan ie  w  Zoo. 19.50 P ozdrow ie- 
G IC Z N A  — al. 'W ojska P o lsk iego  n ia  T V  dziec ięce j. 20.00 P rzegląd. 
72 — g. 20—7. 20.30 W iadom ości. 21.00 S zym onie —

b ie g n ij I ( f i lm  USA). 22 15 C zarny 
kana ł.

A P T E K I

PL. G R U N W A L D Z K I 42 (docł. od
t r u t k i  i  t ie n ) te l. 343-51; U L. M IC 
K IE W IC Z A  101 (te l. 730-44); A L .
W Y Z W O LE N IA  107 ( te ll 22-10-12);
S to łczyn , U L . N A D  O D R Ą 20 (tel.
23-94-22); D ąbie, U L . G R Y F IŃ S K A  
13 (te l. 61-20-68). PR O G R AM  I

IN F O R M A C JE

S Ł U 2 B A  ZD R O W IA  — te l. 425-25 
i  446-46 — g. 7—21;

P U N K T  IN F O R M A C JI T U R Y S TY 
C ZN EJ — Jedności N a ro d o w e j 50 — 
te l. 428-32 — g. 8—18;

K O LE JO W A  — te l. 460-23; Pociągi 
p rzy jeżdża jące  — 934; P oc iąg i od
jeżdżające — 933;

U S ŁU G I — te l. 428-14 i  4T3-15 —' 
g. 8—19.

(na  fa l i  1322 m)

W IA D O M O Ś C I: 15, 19, 20. 21.
15.10 — S tu d io  „G a m a " 16.00 — 
Jedynka. 17.30 — R a d io ku rie r. 18.33
— Q u in e y  Jones i  jego  zespół. 19.13 
~  K ie rm asz p o ls k ie j p iosenk i. 19.40
— „Scena i  f i lm ” . 20.05 — N a u ko w  
c y  — ro ln ik o m . 20.25 — D źw iękow y 
p la k a t re k la m o w y . 20.35 — K o n ce rt 
życzeń. 21.05 — K ro n ik a  sportow a. 
21.15 — Z  a rch iw u m  jazzu. 22.23 — 
O rk ie s tra  O łega Lunds trem a . 22.30
— P ro p o n u je m y  i  zapraszamy. 22.45
— M in i- re c ita l M a ry li Rodowicz. 
23.12 — W iadom ości sportow e. 23.15
— K o n c e rt m u z y k i po lsk ie j.

M U Z Y C Z N Y  — „Rose M a rie ”  g. 19.
PROGRAM  I I

D E L F IN  (te l. 468-78) „C y k lo p ”  — 
bu lg ., 1. 15, g. 13.15, 15.30, 18, 20.15; 
w e w to re k ; „S p o tk a n ie  na K as jo 
p e i”  — radź. pan. b /o , g. 9, 11; 
„E ld o ra d o ”  — USA — b /o  g. 13, 
15.30, 18, 20.30; D R U Ż B A  (te l. 356-05)
— „S a m u ra j i  ko w b o je ”  — I r .  b/o,
g. 15.30, 18, 20.15; p o n iedz ia łek  i
w to re k ;  KOSM OS”  (te l. 330-03) — 
„ W  m ro k u  n o cy ”  — U S A  — 1. 18, 
g. 8.30, 11, 13.30, 16, 18.30, 21; p on ie 
d z ia łe k  i  w to re k ; B A Ł T Y K  (te l. 
733-35) „Z a  m ias tem ”  — ru m ., 1. 15, 
g. 15.30; „S tra c h  nad m ia s te m " —■ 
f r . ,  1. 18, g. 18, 20.15; w e w to re k : 
,/Na tro p ie  S oko ła ”  — N R D  — b/o 
pan ., g. 15.30; „ K r ó t k i  sezon”  — w ł., 
1. 15, g. 18, 20; COLOSSEUM (te l. 
458-18) — „S zczęk i”  g. 20.30; „M o i 
p rz y ja c ie le ”  g. 13.30, 16, 18.15; „W ła d  
ca  g ó r”  — radź., b/o, pan., g. 11.15 
w e  w to re k : „O s ta tn i z F leknesów ”
— n o rw ., 1. 15, g. 9, 13.30, 16, 18.15, 
20.30; P O LO N IA  (te l. 22-18-34) — 
„W in n e to u ”  cz. I I I ,  pan. — ju g ., b/o, 
g. 15.30; „P rze p u s tka  d la  m a ry n a 
rz a ”  — USA — pan., 1. 15, g. 18; 
..O sta tn i seans f i lm o w y ”  — USA — 
1. 18, g. 20.15; pon iedz ia łek  i  w to 
re k ;  P IO N IE R  (te l. 475-02) — „D z ie l
n y  sz e ry f L u c k y  L u c k e ”  — f r .  b/o, 
g. 13, 15; „T rę d o w a ta ”  — po l., 1. 12, 
g. 19.30; „P ło n ą c y  w ieżow iec”  — 
U S A  — 1. 18, g. 16.30, 21.20; pon ie 
d z ia łe k  i  w to re k ; D E R BY — „P o 
lic ja n c i”  — USA — 1. 18, g. 21; 
OGRODOW E — „O jc ie c  C h rzes tny”
— USA — 1. 18, g. 20.30; P R ZY 
J A Ź Ń  (Dąbie) — „L a to  z ko w b o 
je m ”  — CSRS, b/o, g. 18; „R o m a n 
tyczn a  A n g ie lk a ”  — ang., 1. 18, g. 
20; 1 M A J (Żydów ce) — „A d a ś  1 
O la ”  — CSRS, b/o, g. 17; „S e rp lc o ”
—  W łoski, 1. 18, g. 18.30; B IA Ł Y  
Ż A G IE L  (T rzebież) ~  „W e rd y k t”  — 
f r . ,  1. 18, g. 19; S Y R E N K A  (Jasie
n ic a ) — „N o cn e  w id m a ”  — ang. 
1. 18, g. 18, 20; Z A T O K A  (Nowe 
W arpno ) — „R a k ”  — f r . ,  I. 15, g. 
18; IN A  (S ta rga rd ) — „G orące  po
lo w a n ie ”  — pan., ja p ., ł. 15; „A v a n 
t i ”  — USA — 1. 15; W IS Ł A  (G o
le n ió w ) — „K o c h a j a lbo  rz u ć ”  — 
p o i., b /o ; G RYF (G ry fin o )  — „T a  
je d y n a ”  — pan., rad«., 1. 15.

R E PER TU AR  K IN  — na podstaw ie 
in fo rm a c ji OPRF,

N IE C Z Y N N E .

Z A M E K  — V I I  P rezen tac ja  M a la rzy  
K ra jó w  S oc ja lis tyczn ych  g. 10—18; 
S A L O N  K A W  — pl. H o łd u  P rus
k ie g o  8 — p la k a t spo łeczno -po lity 
czny.

S Z P IT A L E

K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J — 
U n ii  L u b e ls k ie j (d yżu r o g ó ln y ); 
M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
W o jc iecha  (d yżu r o pa rzen iow y); 
W EW N . — S zp ita l W o je w ó d zk i; 
C H IR . — I I I  P om orzany i  Z duno 
w o ; PO ŁO ŻN IC TW O  — P io tra  S ka r 
g i;  N E U R O LO G IA  — U n ii L u b e l
s k ie j;  D E R M A T O LO G IA  — A rk o ń -  
ska.

PRO G RAM  I

14.25 W akacy jne  K in o  M łodych . 16. 
O b ie k tyw . 16.20 D z ie n n ik  (ko l.). 16.30 
H is to r ia  w  k ra jo b ra z  wpisana. 17. 
T e le fe rie  (ko l.). 18. „P rz y g o d y  Pana 
M ich a ła ” . 19. D obranoc d la  n a j
m łodszych  i  p rog ram  dla m łodz ie 
ży (ko l.). 19.30 W ieczór z d z ie n n i
k ie m  (ko l.). 20.30 T e a tr T V  „P rzed  
bu rzą ”  (ko i.). 21.35 C am erata. 22, 
R ad io fo n ia  (ko l.). 22.20 M iędzyna ro 
dowa W iosna E stradow a — k o n c e rt 
p o lsk i. 22.40 D z ie n n ik  (ko l.).

PRO G RAM  I I

18.05 M uzyczne l is ty  (ko l.). 16.25 W 
co się b a w ić  — re p o rta ż  (ko l.). 16.45 
K a skade rzy  (ko l.). 17. K lo w n i (ko l.). 
17.30 T u rn ie j pa ro d ys tó w  (ko l.). 17.55 
W szyscy na scenę (ko l.). 18.10 Ciąg 
da lszy nastąp i. 18.24 Śpiewa Charles 
A zn a vo u r. 18.40 P rog ram  lo ka ln y . 
19. D obranoc d la  na jm łodszych  i 
p ro g ra m  dla m łodz ieży  (ko l.). 19.30 
W ieczór z d z ie n n ik ie m  (ko l ). 20.30 
S p o tk a jm y  się raz jeszcze. 21.10 T e 
o ria  w zg lędnych  w artośc i. 21.35 Czy 
pan to  nap isa ł. 21.50 „24 g o d z in y ”  
(ko l.). 22. O pow ieści starszego pa
na (ko l.). 22.10 S ta re  i  now e po
m ys ły  M ieczysław a Czechowicza 
(ko l.). 22.50 M uzyczne l is ty  (ko l.). 
23.10 W akac je  z ję zyk ie m  a n g ie l
skim .

(na fa l i  230 m  i  U K F  67,52 MHz)

W IA D O M O Ś C I: 18.30, 21.30 , 23.30;
SERW IS R Y B A C K I: 18.25, 0.01.

15.30 — R a d io fe rie . 16.10 — M uzyka  
polska ub ieg łego s tu lec ia . 18.40 PAW . 
16.55 — K o m e n ta rz  a k tu a ln y . 17.00
— Ś p iew a ją  c h ó ry  am atorskie . 17.20 
N o ta tn ik  k u ltu ra ln y .  17.30 — „P o 
se ls tw o ”  — fra g . pow . J. G a łsw o r- 
th y ’ego. 18.00 — W iedeńskie  nag ra 
n ia  k a n ta t J. Sebastiana Bacha. 
18.40 — Zapraszam y do m yślen ia . 
19.00 — W o lfg a n g  Am adeusz M ozart
— I I  K o n c e rt E s-dur. 19.15 — E ko
no m ia  na co  dzień. 19.30 — S ym fo 
n ie  M ik o ła ja  M iaskow skiego. 20.00
— Len ro ś lin a  opłacalna. 20.15 —■ 
P K O  T w ó j ba n k  — T w ó j doradea. 
20.20 — R ugg ie ro  Leoncava llo : sce
n y  z o p e ry  „P a ja c e ” . 21.45 — W ia
dom ości sportow e. 21.50 — „R o d z in 
n y  to r  przeszkód” . 22.00 — „J a k  
zostać żu rn a lis tą  ra d io w y m ” . 23.00
— „P ose ls tw o ”  — fra g . p rozy  J. 
G a ls w o rth y ’ego. 23.35 — Co słychać 
w  św iecie.

PRO G RAM  I

9. B a jk o w y  poranek. 10.10 „Poszu
k iw a n y , poszuk iw ana”  — f i lm  lab . 
prod. p o ls k ie j (ko l.). 14.40 W aka cy j
ne K in o  M ło d ych . 16. O b ie k ty w .
16.20 D z ie n n ik  (ko l.). i6.30 S tud io  
T e le w iz ji M łodych . 17.10 T e le tu rn ie j.  
17.25 M agazyn m o to ry z a c y jn y  (ko l.). 
17-45 N ie  ty lk o  d la  ko b ie t (ko l.).
18.20 „M ię d z y  n a m i ja s k in io w c a m i”  
(ko l.). 18.50 P rz yp o m in a m y , radz i
m y  (ko l.). 19. D obranoc d la  n a j
m łodszych 1 p rog ram  d la  m łodz ie 
ży  (ko i.), 19.30 W ieczór z d z ienn i
k ie m  (ko l.). 20.30 „W  k rę g u  m edy
c y n y "  f i lm  fab . p rod . USA (ko l.). 
22.10 Ś w ia t i  P o lska. 22.45 D z ie n n ik  
( k o l) .

PRO G RAM  I I

16. T e a tr T v  „P rzed  b u rzą " (ko l.). 
17 K in o  L e tn ie : „T u re c k a  w łó c z n ia ”  
f i lm  fab . p rod . w ę g ie rsk ie j (ko l.). 
18.30 K to  py ta  n ie  b łądzi (ko l.).
18.40 P rog ram  lo k a ln y . 19. D obranoc 
d la  na jm łodszych  i  p rog ram  d la  
m łodz ieży  (ko l.). 19.30 w ie c z ó r z 
d z ie n n ik ie m  (ko l.). 20.30 W to re k  me
lom ana. 21.20 „24 g o d z in y ”  (ko l.).
21.40 M am  pom ysł (ko l.). 22. K in o  
L e tn ie : „N ie  rna n ic  lepszego od 
z łe j pogody”  f i lm  fab . p rod . bu łg . 
24. W akacje  s ję zyk ie m  ro s y js k im

U W A G A : T E L E W IZ J A  Z A S TR ZE 
G A  sobie p ra w o  zm iany  p rogram u.

PRO G R AM  I I I

(na fa l i  U K F  65,96 MHz)

15.10 — W k rę g u  jazzu. 15.30 — Od
p o w iedz i z ró żn ych  szuflad. 15.45 — 
D e b iu ty  O po la  77. 16.00 — Jam  ses
sion pod gruszą. 16.45 — Nasz ro k  
77. 17.05 — M uzyczna poczta U K F. 
17.45 — S tare  przebo je  p rzypom ina  
John  Lennon. 18.00 — M uzykob ra - 
n ie . 18.30 — P o lity k a  d la  wszyst
k ich . 18.45 — Z now ych  nagrań  
G rand  S tanda rd  O rchestra . 19.00 — 
Co w ie czó r pow ieść w  d źw ię ko w ym  
w y d a n iu : „S ła w a  1 c h w a ła " 19.35 — 
Opera tyg o d n ia : C laud io  M onte
v e rd i. 19.50 — „L a lk a  na łańcuchu ” . 
20.00 — Z nag rań  o rk ie s try  PR i  
T V . 20.50 — 60 m in u t na godzinę. 
2L50 — „S in g , S ing , S ing”  — gra 
B enny  Goodm an. 22.08 — Gwiazda 
7 w ieczo rów  — zespół P ro co ! Ha- 
ru m . 22.15 — T rz y  kw adranse  jazzu. 
23.05 — Czas re laksu . 23.50 — Na 
dob ranoc śp iew a ją  A n d rze j i  E liza.

PROGRAM  IV

(na fa li U K F  68,78 MHz)

15.00 — Z a b y tk i W arszaw y — Pom 
n ik  M ik o ła ja  K o p e rn ika . 15.30 — 
T e a tr PR — „ W ilk  m o rsk i” . 16.05 — 
M uzyka  k o m p o zy to ró w  lite w sk ich . 
18.40 PAW . 16.55 — K om en ta rz  a k 
tu a ln y . 17.00 — M uzyczny p rog ram  
s te reo fon iczny . 18.25 — 26 le kc ja
ję z y k a  hiszpańskiego. 18.40 — T y 
g o d n io w i przeg ląd  a u d y c ji ośw ia to 
w ych  i  p o p u la rnonau kow ych . 19.00 
— O zd ro w ie  cz łow ieka . 19.15 — 38 
le k c ja  ję z y k a  rosy jsk iego . 19.30 — 
P ro g ra m  ste re o fo n iczn y  — w a r
szawski. 22.15 — P rą d y  i pog lądy: 
Czy zm ierzch  p a r t i i po litycznych? 
22.35 — W y b itn i so liśc i w  re p e rtu 
arze pop u la rn ym .

W YTW Ó R NIA APARATÓW  NATRYSKOW YCH 

w Gdyni

zleci do wykonania w 1977 i 1978 roku 
prace z zakresu obróbki skrawaniem

na następujące obrabiarki:

— wytaczarka do cylindrów
— honownica-szlifierka do cylindrów (wymagane zakresy 

średnic 60—110 m/m, głębokość wytaczania i  szlifowa
nia 200 m/m

— tokarka TUC-50

Zakres prac — pełna obróbka odlewów korpusów cylindra 
do sprężarek powietrznych.

Odlewy dostarczy Wytwórnia Aparatów Natryskowych. 
Wielkość serii 300—3000 sztuk.

Oferty prosimy kierować pod adresem: Wrytwórnia Apara
tów Natryskowych, ul. Łużycka 10, 81-963 Gdynia, telefon 
działu kooperacji 22-22-51 lub 22-00-31, wewn. 191 lub te- 

lexem 054-266 wan. pl.
2858-K

P R A C A
O P IE K U N K A  potrzebna 
do dziecka — te ł. 222-097 
po godz. 14.

14293-G
POMOC do 6-m ieslęcz- 
nego dz iecka potrzebna. 
K o rzys tn e  w a ru n k i. Bo- 
ry n y  4/4. 14335-G
O P IE K U N K A  do dziesię
ciom iesięcznego dziecka 
po trzebna. Te l. 733-01

1443-7-G
N A U K A

D O Ś W IA D C ZO N Y  peda
gog uczy m a te m a ty k i, 
f iz y k i,  e le k tro te c h n ik i 
G um ieńce, R ubież 1 (do

ja zd  D w orską  lu b  W ro 
c ław ską). I1466-G

ROŻNE
U K Ł A D A N IE  p a rk ie tu , 
c yk lin o w a u łe . H a w ry - 
h ik , K ru szw icka  2.

6318-G
N A P R A W A  p ra le k  au to  
m a tycznych . Te l. 231-151.

13263-G
EKSPRESOW E c y k lin o -  
w an ie  podłóg i  p a rk ie 
tów . T e l. 384-68.

13896-G
A N T E N Y  in s ta lu ję  „ D i
p o l”  — te l. 349-76.

13573-G

M A T R Y M O N IA LN E

P A N N A  la t 27, 162 cm  
w zros tu , średnie w y 
kszta łcen ie  pozna kaw a  
le ra  o m iłe j p rezenc ji w  
w ie k u  od 27—32 la t  z w y  
kszta łcen iem  m in im u m  
średn im . Cel m a try m o 
n ia ln y . O fe rty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 13372.

P R A C U JĄC Y renc is ta  
la t  66 pozna k u ltu ra ln ą  
panią. Ceł m a try m o n ia l
n y . Poważne o fe r ty  B iu  
ro  Ogłoszeń Szczecin 
13905.

BIU R O  M a trym o n ia ln e  
„R o d z in a ”  Regina B y - 
lew ska, u l. Rosenber
gów  110, 71-041 Szczecin
— poleca sw o je  us ług i.
B iu ro  czynne w  godz. 
11—17. 2Ó63-K

SPR ZE D A Ż

SYRENĘ 103 stan do b ry
— sprzedam. C hopina
38/7. 13378-G
SYRENĘ 105, 1973 r. 39 
tvs . k m  — sprzedam. 
Tel. 22-09-09. godz. 17—18.

13871-G
M O S K W IC Z A  407 —
sprzedam . Te l. 822-442.

13904-G
M A S Z Y N Ę  do pisania 
„E r ik a ”  — sprzedam. 
W iadom ość: Barbara
K o rn e lu k , u l. K o łłą ta ja  
24/2 po godz. 18.

13882- G
ROW ER „J a g u a r”  sprze 
dam . Te ł. 222-269.

13883- G
W IE L K Ą  E ncyk loped ię  
Powszechną i  dyw an 
175X240 sprzedam. Te ł. 
22-48-59. 13885-G
PER KUSJĘ — sprzedam. 
Te l. 239-416 po godz. 18.

13889-G
P IE R Ś C IO N E K  z ocz
k ie m  ja sn y  szm aragd 3,7 
ka ra ta , 4 b ry la n c ik i po 
0,10 ka ra ta  — sprzedam. 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 13877.

L O K A L E

M A ŁŻ E Ń S T W O  bezdziet 
ne poszuku je  p o k o ju  u- 
m eblowanego. O fe rty  
B iu ro  Ogłoszeń Szcze
c in  13771.
M A ŁŻE Ń S TW O  bez
dz ie tne  poszuku je  m ie
szkan ia  w  Szczecinie. 
O fe r ty  k ie ro w a ć : H. 
B rzezińska 35-959 Rze
szów 2, Poste Restante.

102-P
M A ŁŻE Ń S TW O  Z 3 -le t- 
n im  dz ieck iem  poszuku
je  p o k o ju  n le u m e b lo - 
wanego z k u ch n ią  — 
osobne w ejście . Tel, 
434-26. 13306-0
S PO KO JN EM U , k u ltu 
ra ln e m u  panu odna jm ę  
p o k ó j, c.o. Pogodno, 
G rzegorza z Sanoka 52.

13311-G
M A ŁŻE Ń S TW O  poszu
k u je  p o k o ju  n ieum eb lo - 
w anego z używ a lnośc ią  
k u c h n i. H a lin a  K oz ie ł. 
Szczecin, u l. T ra u g u tta  
117. 13827.-G
M A ŁŻE Ń S TW O  poszu
k u je  p o k o ju  n ieu m e b lo - 
wanego z kuchn ią . 
D z ie ln ica  obo ję tna . O fe r 
t y  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 13841.
P A N I m a g is te r z 2 -le t- 
n im  d z ieck iem  poszuku
je  m ieszkan ia  na dw a, 
t r z y  m iesiące. Zgłosze
n ia : Teresa Czyżycka, 
M iędzyzd ro je  Poste Re
stante. 13846-G

M A ŁŻE Ń S TW O  z dziec
k ie m  w y n a jm ie  M-2 — 
te l. 22-19-47. 13768-G
P R A C O W N IK  re so rtu  
k u l tu r y  poszuku je  p i l
n ie  n iekrępu jąc-.go  po
k o ju . O fe r ty  B iu ro  O gło 
szeń szczec in  13755. 
PO SZU K U JĘ  M-2 na 
o kres  od 1 do 5 la t. 
T e l. 47-774. 13740-G
Z D E C Y D O W A N IE  kuodę 
m ieszkan ie  w łasnośc io 
w e  M - l ok . 20 m  kw . 
z w nęką. O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 13840.

POLSKIE TOWARZYSTWO 
EKONOMICZNE 
Stowarzyszenie 

Wyższej Użyteczności 
D y r e k c j a

SZKOLENIA EKONOMICZNEGO 
w Szczecinie

OGŁASZA ZAPISY NA  
KURSY PRZYGOTOWAWCZE  

DO
EGZAMINÓW  W STĘPNYCH  

NA WYŻSZE UCZELNIE  
EKONOMICZNE

t  przedmiotów objętych wymogami 
przy egzaminie.

Zajęcia 3 razy w tygodniu 
po 3—-4 godziny lekcyjne 

w godz. od 16.40—20.
Dla słuchaczy spoza Szczecina 

przewiduje się zajęcia w soboty po 
południu i w niedziele przed połud
niem.

Informacji udziela i  zapisy przyj
muje sekretariat PTE, al. Piastów 6, 
pok. 21, teł. 428-97 w godz. od 8.30 
do 15.30.

Zgłoszenia pisemne prosimy kie
rować pod adresem: PTE Dyrekcja 
Szkolenia Ekonomicznego, 70-953 
Szczecin 3 — skr. pocztowa nr 67.

2901-K

M-2 — M m  k w ., w idna  
ku ch n ia , b a lko n , w  G dy 
n i  zam ien ię  na podobne 
lu b  w iększe w  Szczeci
n ie . O fe r ty  B iu ro  O g ło 
szeń Szczecin 13824. 
M IE S Z K A N IE  3-poko jo - 
we, k u c h n ia , łaz ienka , 
p iece b a lko n , te le fo n , 
śródm ieście  — zam ien ię  
na M-2. T e le fo n  373-33 
W godz. 8.38—16.30.

14411-G
D W IE  k a w a le rk i,  ś ród 
m ieśc ie  zam ienię na 
m ieszkanie 3 lu b  2-po
ko jo w e , te le fo n  80-033.

13908-G
S ŁU P S K  — k o m fo rto w e  
m ieszkan ie  M -4 zam ie
n ię  na podóbne w  Szcza 
c łn ie . S łupsk te l. 89-644.

13899-G
2 PO KO JE, ku ch n ię  — 
śródm ieście  zam ien ię  na 
k a w a le rk ę  w  n o w ym  bu 
d o w n ic tw ie . O fe r ty  B iu  
ro  Ogłoszeń Szczecin 
13883.
PO KÓ J z ku ch n ią , I  
p ię tro , słoneczne w 
śródm ieśc iu  zam ien ię  na 
m ieszkan ie  3—4-póko jo - 
we z ba lkonem . W a ru n 
k i  do uzgodnien ia . Tel. 
22-19-09 w  godz. od 
18—20. 13888-G
M IE S Z K A N IE  spó łdz ie l
cze M -5 I I I  p ię tro  w  
S ta rga rdz ie  zam ien ię  na 
rów norzędne  w  Szczeci
n ie . O fe r ty  B iu ro  O g ło 
szeń Szczecin 13881. 
M A ŁŻE Ń S TW O  z dziec
k ie m  poszuku je  p o ko ju  
z k u c h n ią  w  D ąb iu  łu b  
Z d ro ja ch . O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń szczec in  13870.

2 P A N IE N K O M  p ra cu ją 
cy m  a lbo  m a łżeństw u 
bezdzietnem u w yn a jm ę  
p o k ó j. O grodow a 8.

13881-G

PO KÓ J w yn a jm ę . U l. 
C h łop lck iego  8 b.

im a -G
M IE S Z K A N IE  na Po
godn ie  — 2 poko je ,
ku ch n ia , łaz ienka , c. p., 
te le fo n  odna jm ę  in s ty 
tu c ji.  Te l. 723-77.

13993-G
ZG U B Y

•  Z G IN Ą Ł  w  tra m w a ju  
n r  9, cza rny  pude l ze 
sm yczą, w ab i się Kasia. 
Łaskaw ego znalazcę ta  
odp row adzen ie  w y n a 
grodzę. U l. K o n o p n ic 
k ie j lfl/1 — te l. 730-17.

14352-0
Z G IN Ę Ł A  żó łta  suczka
pek iń czyk . O dprow adzić  
za nagrodą. Ś ląska 2/10.

14368-G
W  TAKSÓ W C E na t r a 
sie Szczecin — Z d ro je  
pozostaw iono czarną a k 
tó w k ę  z k lu cza m i. Ucz
ciwego znalazcę w y n a 
grodzę. A n to n i S m o liń 
sk i, Tanow o. 14322-G 
6 S IE R P N IA  Ok. godz. 
8 w  tra m w a ju  n r  9 lu b  
re jo n  B ram a P ortow a  — 
u l. W ie lka  zgub iono  pęk 
k lu c z y  w  cza rnym  po
k ro w cu . Z w ro t za w yn a  
grodzeniem . Te l. 227-037.

14283-G
S K R A D ZIO N O  przepu 
s tk i p o rto w a  stałe na  
nazw iska : Czesław Po
gonow sk i i  Ja n ina  W e
sołowska. 13875-G
Z Y G M U N T  T 7M O C H O . 
W IC Z  z g u b ił przepustkę  
s toczniow ą. 13901-G
Z G U B IO N O  b ile t w o ln e j 
ja z d y  W P K M  Szczecin 
na nazw isko  A n to n in a  
W ojs. 138S8-G
TAD E U S Z D Z IU R A  Zgu 
b ił  przepustkę  S toczn i 
im . A . W arskiego.

13879-G

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I- -  D Z IE N N IK  R O BO TNICZEJ SPOŁDZ. W Y D A W N IC ZE J 
w  Szczecinie. R E D A K C JA  I A D M IN IS T R A C JA  70-550 Szc iec in , p l. H o łdu  P rusk iego  8 
ta r ia t  red. naczelny 457-41. sekre ta rz  re d a k c ji 467-21 se k re ta ria t techn iczny 430-21 fwe 
z c z y te ln ik a m i 450-21 B iu ro  Ogłoszeń 394-34 red poranna (po godz 6) 224-028 224-250. da 
Ruch* oraz U rzędy Pocztowe t doręczyc ie le  w te rm in a ch  do 25 lis topada na s ty 
poprzedzającego okres p re n u m e ra ty  na pozostałe okresy  ro ku  bieżącego Cena prenu 
na p renum era tę  w m ie jsco w ym  O ddzia le  RSW a w m ie jscow ościach w  k tó ry c h  n ie  ma 
ra to rz y  in d y w id u a ln i w y łączn ie  w U rzędach Poezm wycb bądź u d o ręczyc ie li P renum  
„P rasa  -  K siążka — Ruch”  C en tra la  K o lp o rta żu  Prasy I W y d a w n ic tw  u l. T ow arow a * '  
k ła d y  G ra ficzne .

.PRASA -  K S IĄ Ż K A  -  R U C H - W Y D A W C A ; Szczecińskie W yd aw n ic tw o  Prasowe 
sk ry tk a  pocztowa 70-952. REDAG UJE K O LE G IU M . T E LE FO N Y : ce n tra la  430-21. sekre- 
w n 83). dz ia ł m ie js k i 462-35 dz ia ł m orsk i 427-77, dz ia ł sp o rto w y 379-50 dzia ł łączności 
lekop lsy 224-018 P renum era tę  na k ra j p rz y jm u ją  O ddzia ły  RSW .Prasa -  Książka — 
ń I kw a rta ł. 1 pó łrocze ro ku  następnego na ca ły  ro k  następny do 10 każdego m iesiąca 

•etaty roczne j -  312 zł Z a k ła d y  pracy in s ty tu c je  1 o rgan izac je  sk łada ją  zam ów ien ia  
tego O ddzia łu  w Urzędach P ocztow ych bądź u doręczyc ie li. Natom iast 

e ra te  ze z leceniem  w y s y łk i za g ran ice k tó ra  je s t .o  50 proc. ^o ż s z a  p rz y jm u je  RSW 
00-958 Warszawa, ko n to  PKO  n r 1531-71 N r Indeksu  35034. D ru k : Szczecińskie Ze-
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Tu Jarmark Jagielloński! Wakacje z kulturą 0

Osia uczestnikówM ło d z ie ż  m a  w o ln e
zamknięta

WYDZIAŁ Handlu Urzędu 
Miejskiego w Szczecinie doko
nał zamknięcia listy uczestni
ków tegorocznego Jarmarku Ja 
giellońskiego. I tak WSS „Spo
łem”  Oddział Szczecin wysta
wia 20 punktów sprzedaży, Za
kład Gastronomii WSS 13 placó 
wek, Wojewódzkie Przedsię
biorstwo Handlu Wewnętrzne
go 10 punktów sprzedaży oraz 
kiermasz sprzętu turystyczno- 
-sportowego.

IZ B A  R zem ieśln icza p row adzić  
będzie sprzedaż w y ro b ó w  rzem ieś l
n iczych  na 10 s traganach. C en tra la  
R ybna, „C e p e lia ”  i  GS „S am opo
m oc C h łopska”  u ru ch a m ia ją  po 5 
p u n k tó w  sprzedaży. -W ojewódzka 
S p ó łdz ie ln ia  O grodniczo-Pszczelar- 
ska w  tra k c ie  t rw a n ia  J a rm a rk u  
Jag ie llońsk iego  u ru ch o m i dw a 
sto iska  z w a rzyw a m i oraz dw a 
c o c k ta il-b a ry . „D o m  K s ią ż k i”  p ro 
w adz ić  będzie sw o ją  dz ia ła lność w  
o p a rc iu  o 3 p u n k ty . T a ką  samą 
liczbę  s to isk  ha n d lo w ych  przygo to 
w a ła  H and low a  S p ó łdz ie ln ia  In w a 
lid ó w . D om y T o w arow e  „C e n tru m ”  
u ru c h a m ia ją  4 sto iska , a PP  „P o l-  
m o zb y t”  2 w ra z  z w ys ta w ą  po jaz
dó w  jednośladow ych. W ojew ódzka 
U sługow a S pó łdz ie ln ia  P ra cy  w y 
s taw ia  trz y  s tanow iska , „L o to s ”  2 
i  po je d n y m  „R u c h ” , „V e r ita s ” , 
P T T K  i  „P o m e ra n ia ” .

P R Z Y P O M IN A M Y , i i  od d z is ia j 
(15 bm .) w  zw ią zku  z p rzyg o to w a 
n ia m i do J a rm a rk u  Jag ie llońsk iego  
(o tw a rc ie  20 bm .) za m kn ię te  są d la  
ru c h u  sam ochodowego następujące 
u lic e : O brońców  S ta lin g ra d u  (na 
o d c in k u  od u l. Ś lą sk ie j do Kaszub
s k ie j). W o jc iecha  i  Ś ląska (na od 
c in k u  od u l. O br. S ta lin g ra d u  do 
J a g ie llo ń sk ie j). O bjazd odbyw a  się 
u lic a m i: Jag ie llońską , Kaszubską i  
Bogusław a. P os tó j ta ksó w e k baga
żow ych  na czas trw a n ia  ja rm a rk u  
zosta je  p rze su n ię ty  w  g łąb  u l. 
W o jc iecha v is  a v is  szp ita la  dzie
cięcego, n a to m ia s t p o s tó j taksów ek 
osobow ych zna jdz ie  się obecnie 
p rzy  Teatrze  L a le k  „P le c iu g a ”  (do
tychczas b y l on obok „ T u ry s ty ” ).

WAKACJE w mieście — to 
problem, który ciągle nie 
zyskuje należytej rangi. A 

tę wyznacza zagospodarowanie 
wolnego czasu młodzieży, któ
ra w ciągu roku szkolnego cięż

OSTRZEŻENIE o niebez
pieczeństwie parkowania 
pod rusztowaniami nie skut 
kuje. Czyżby dopiero uszko 
dzenie samochodu przez 
spadającą belkę miało oka
zać się przekonującą lekcją 
poglądową?

Fot. Zb. Jodkowski

Kronika wypadków
DO S Z P IT A L A  dziecięcego p rzy  

t i l .  W o jc iecha  p rzyw iez iono  wczo
r a j  10-Ietniego P rzem ysław a M . z 
a l. W yzw o len ia , k tó r y  u pad ł 1 ude
r z y ł g łow ą  w  be tonow ą p ły tę , Woku 
te k  czego s tra c i! przytom ność. Le 
ka rze  s tw ie rd z il i wstrząśndenie móz 
®u * . . .

T7-LETN I Jan B., m ieszkan iec ul. 
W illo w e j, zosta ł w czo ra j p o b ity  we 
w ła sn ym  m ieszkan iu  i  dozna ł u ra 
zu s taw u barkow ego. Rów nież w  
podszczeclńskie j w s i S to lec pob ito  
p ra co w n ika  tam te jszego PGR, Ma
ria n a  A ., w  w y n ik u  czego doznał 
on w s trząśn ien ia  m ózgu. Ó bu p o b i
ty c h  lekarze  pogotow ia  s k ie ro w a li 
do szp ita la .

•  •  *
W C ZO R A J z g łębok iego  s taw u w  

P a r lin ie  w y ło w io n o  z w ło k i 7 -le tn ie - 
go Jana S., k tó r y  ja k  ju ż  in 
fo rm o w a liś m y  — 9 bm . podczas sa
m o tn e j k ą p ie li u toną ł.

O K O ŁO  GO DZ. 9 p rzyw iez iono  
w czo ra j do izby w y trze źw ie ń  Ja
na K ., k tó r y  przechodząc po p ija n e 
m u  przez jezdn ię  w p a d ł pod ko ła  
„M o skw icza ” . P ija k  za spow odow a
n ie  w yp a d ku  stan ie  przed k o le 
g iu m . _ _ .

N A  T R A S IE  Ś w inou jśc ie  — M ię 
dzyzd ro je , „N y s a ”  re je s tra c ji gdań
s k ie j p row adzona przez 23-letniego 
S tan is ław a B. z K o s trzyn ia  u de rzy
ła  w  drzew o. Pasażerkę w ozu za
b ra ło  pogotow ie . S tra ty  wynoszą 
120 tys . z ł. P rzyczyną  k ra k s y  by ła  
n ieostrożna jazda. (ap)

ko i długo pracuje umysłowo, 
któ ra  w  swojej masie rzetelnie 
w ykonu je  obowiązki szkolne i 
k tó ra  nawet po pobycie na obo 
zie i  wczasach z rodziną ma jesz 
cze miesiąc wolnego. Jeśli doda 
m y do tego fak tu , że część m ło
dych ludz i opuszcza miasto na 
k ró tko  lub wcale — możemy 
sobie bez trud u  wyobrazić roz
m iar zagadnienia.

D O M Y K U L T U R Y , K L U B Y

DO tego ty p u  p laców ek w  p ie rw 
szym  rzędzie p o w inno  należeć za
p ew n ien ie  zajęć m łodz ieży zamiesz 
k a łe j w  re jo n ie  ic h  dz ia łan ia . T u  
bow iem  można urządzać g ry , za
w ody, k o n k u rs y , stąd mogą w y ru 
szać w yc ie czk i, tu  mogą się od
byw ać tem atyczne „ d n i”  — z książ
ką , z film e m , z m uzyką ...

P okazow ą pracę  tego typ u  p ro 
w adzi D K  „H e tm a n ”  na Pom orza
nach. T y le , że uwaga k ie ro w n ic tw a  
zw rócona Jest na dz iec i. Pod has
łem  „s p o rt i  zabawa”  p row adz i się 
tu  naukę  g ry  w  r in g o , bom etkę , jaz 
d y  na w ro tk a c h . „N o c  pod gw iazda
m i”  — to  b iw a k i ro zb ija n e  w o k ó ł 
s iedz iby „H e tm a n a ” , nocne w a r ty , 
ogn iska . Są k ierm asze zabawowe, 
k o n k u rs y  p lastyczne, „Szeherezada 
zaprasza”  na s łuchan ie  i  og lądanie 
b a je k , w  c iep łe  d n i w ych o w a w cy 
za b ie ra ją  dz iec i na ką p ie lisko .

W  m n ie jszym  w ym ia rze , a l«  ró w 
nież z m yślą o dzieciach, działa 
D om  K u ltu r y  S pó łdz ie ln i M ieszka
n io w e j „W sp ó ln y  Dora”  na O sied lu  
P ias tow sk im . I  tu ta j można zg ła
szać chęć u dz ia łu  w  sp o rto w ych  za
bawach, a także — od czasu do 
czasu — b iw akach urządzanych w 
B inow ie .

In n e  oś ro d k i k u ltu r y  środow isko 
w e j lu b  o s ied low e j p o w iedz ia ły  na 
okres w a k a c ji „pąs” . D om  K u ltu 
r y  B ud o w la n ych  — nie p row adz i 
dz ia ła lnośc i, M iędzyzak ładow y Dom 
K u ltu r y  „S ło w ia n in ”  — w  lip c u  i 
s ie rp n iu  n ieczynny , Dom K u ltu r y  
K o le ja rz a  p ro w a d z ił w  llpcu  
czw a rtko w e  d ysko te k i dla m łodz ie 
ży ; w  s ie rp n iu  u r lo p u je ... N a jb a r
d z ie j zaskaku jący  je s t je d n a k  w  ty m  
w szys tk im  fa k t ,  że na okres w o l
nego czasu uczn iów  — zam kną ł 
swoje b u d y n k i, p a w ilo n y  i  sale Pa
łac M łodzieży.

Z  PO M YSŁEM  DO M ŁO D Z IE Ż Y ...

... ta k im , ja k i p o w in ie n  w ykazać 
Pałac i  ta k , ja k  to  p o w inno  m ieć 
m ie jsce w w ie lu  p u n k ta ch  m iasta 
— w yszed ł k lu b  „B o n -T o n ”  Spół
d z ie ln i M ieszkan iow e j „Ś ródm ieś
c ie ” . O to  jego  p ro g ra m : f i lm y  dla 
dz iec i 1 m łodz ieży — we w to rk i i 
p ią tk i,  g ry , zabaw y, w yc ie czk i — 
codziennie z w y ją tk ie m  n iedz ie l od 
godz. 10 do 14, d ysko te k i — w  śro 
dy i  soboty. N ad to : dwa trz y d n io 
we b iw a k i, w yc ieczka  row erow a, 
w yc ieczka  s ta tk ie m  po porcie , ro z 
g ry w k i p iłk a rs k ie , m łodzieżowe 
spo tkan ia  pod żag lam i. P ius dw ie  
u roczystości końcow e, zam yka jące  
A k c ję  „L a to ”  (25 s ie rp n ia  w  k lu b ie ) 
i  d la  zw ycięzców  p ó łfin a ło w y c h  
ro z g ry w e k  m iędzyos ied low ego tu r 
n ie ju  p i łk i  nożnej. Na dom ia r do
brego — ca ły  p rog ram , z adresa
m i i  te le fonam i, został p o w ie lony  
i  um ieszczony w  ka żd e j k la tce  
schodow ej spó łdzie lczych dom ów.

baczyć wysoko wyrosłą, a także 
idealnie przystrzyżoną trawę, 
zwykłe klomby z kwiatami, po
śród chwastów, a także praw
dziwe dzieła sztuki ogrodniczej: 
wymyślne figury i  napisy.

Komisja lustrująca tereny 
przyzakładowe musiała odwie
dzić piętnaście różnych obiek
tów. Z zainteresowaniem oglą-

Fabryka Mechanizmów Samo
chodowych „Polmo” . Trzeciego 
miejsca jury  nie przyznało, 
gdyż pozostałe zakłady tej ka
tegorii znacznie odbiegały po
ziomem od dwóch wymienio
nych.

„Z A Ł O M ”  zaprezentow a ł się im 
ponująco. N ie  ty lk o  obszar p rz y le 
g ły  do fa b ry k i to n ą ł w  kw ia ta c h , 
ale bogato ukw ie co n e  b y ły  także

zakłady

C A Ł Y
S Z C Z E C I N

W
KWIATACH

De s z c z o w a  aura sprzyja 
kwietnikom i zieleńcom. 
Wszystkie wyglądają świe 

żo i kolorowo, choć pomysło
wość kompozycji bywa bardziej 
łub  mniej udana.

dano otoczenie zgłoszonych do 
konkursu „Cały Szczecin w kwia 
tach” przedsiębiorstw, instytu
c ji i fabryk. Zaglądano do sto
łówek, hal i pomieszczeń pra
cowniczych. Zakłady przemysło
we podzielono, wzorem lat u- 
biegłych, na duże i małe, gdyż 
inaczej zagospodarowuje się i 
ogląda dużą przestrzeń, inaczej 
zaś niewielką.

hale. P iękn ie  w yg lą d a ł ró w n ie ż  
ośrodek sp o rto w o -re k re a c y jn y  są
s ia d u ją cy  z zakładem . N ie u s ta n n y  
w y s iłe k  i  pom ysłow ość w  kom po
z y c ji oraz u trz y m a n iu  te renów  z ie
lo n y c h  w  dużej m ie rze  zawdzięcza 
„Z a ło m ”  m is trz o w i B ogdanow i La- 
w ersk iem u.

P ię k n ie  u trzym a n e  k w ie tn ik i ma 
ró w n ie ż  „P o lm o ” . Dużo tu  pnących 
ro ś lin , szczególnie w  halach  p ro 
d u k c y jn y c h . A  p rzecież n ie  je s t to  
ła tw y  te ren  do u kw iecen ia  (n ie ró w 
ności, sm ary).

W KATEGORII średnich i ma 
łych zakładów zdecydowanie na 
czoło wysunęło się w tym ro
ku Wojewódzkie Przedsiębior
stwo Energetyki Cieplnej. Za
łóg i nie tylko wzorówo dba o 
kw ietniki i  zieleńce, ale zago-

Po długich debatach przy
znano (w kategorii dużych za- 

Wśród uczestników naszego kładów) jedynie dwa wysoko 
konkursu w kategorii zakładów punktowane miejsca. Zdobyły 
przemysłowych występują o- je: Fabryka Przewodów Elek- 
gromne dysproporcje. Można zo- trycznych „Ema-Załom”  oraz

spodarowała także tereny przy
ległe, ogolnomiejskie.

U R ZĄ D ZO N O  w ię c  boisko do g ry  
w  p itk ę  o raz  p łac zabaw d la  dzie
c i. W nętrza  b u d y n k ó w  WPEC zie
le n ią  się og rom ną ilośc ią  k w ia tó w  
d o n iczkow ych . P rzed b u d y n k a m i są 
n ie  ty lk o  id e a ln ie  u trzym a n e  tra w 
n ik i  i  k lo m b y , a le  także  dużo drzew  
(płaczące w ie rzb y ) i  k rze w ó w  (Jaś
m in y ). O dda lony  od  d y re k c ji D z ia ł 
R uchu p rzy  u l. P o d h a la ń sk ie j 9 to  
także  m a leńka  k w ie tn a  oaza w śród 
szarości o tacza jących  posesję blo
ków .

Jak  eo ro k u  w zo row o  u trz y m a 
n y m  te renem  p o ch w a lić  się może 
M ie jsk ie  P rzeds ięb io rs tw o  Oczysz
czania (w ie lo le tn i la u re a t) o raz ta k 
że w e te ra n : Z ak ład  G ospodark i P ro  
d u k ta m i N a fto w y m i C PN n r  9 p rzy  
u l G dańsk ie j. O s ta tn i p rz y k ła d  za
s łu g u je  na szczególną uwagę, gdyż 
w  p rzeds ięb io rs tw ie  p ra cu ją  p ra 
w ie  w y łączn ie  m ężczyźni, a te ren , 
podobnie ja k  w  „P o lm o ” , na leży 
do tru d n y c h  (o le je !).

OCZYWIŚCIE ta lustracja nie 
kończy jeszcze rywalizacji. Bę
dzie jeszcze drugi przegląd, de
cydujący. Konkursowa czołów
ka już się jednak wyłoniła. Czy 
utrzyma się aż do ostatecznego 
rozstrzygnięcia? Czas pokaże. 
Warto jednak podkreślić, iż za
kłady pracy doceniają znacze
nie zieleni i coraz częściej u- 
kwiecają bezpańskie dotąd te
reny Taka inicjatywa jest mia
stu szczególnie potrzebna.

(wys)

MOŻLIWOŚCI znalezienia In
teresujących zajęć przez ucz
niów starszych, poznania i  ko
rzystania z kulturalnego dorob
ku miasta przez przyjezdnych 
są latem w Szczecinie bardzo 
niewielkie. Musielibyśmy się z 
tym pogodzić, gdyby brakowało 
po temu warunków: pomiesz
czeń, instytucji, ludzi. Nato
miast gdy nuda w mieście 
wynika z działania mechaniz
mów, każących w okresie wa
kacyjnym zawieszać działal
ność — zgody nie ma. Dużo wol 
nego czasu w społeczeństwio 
musi się równać zwiększonym 
obowiązkom placówek ku ltura l
nych.

J. FRYDRYKIEWICZ

Ciężkie czasy
dla cyklistów
N A " k i lk u  szczecińskich u lica ch  

p rzyw ró co n o  śc ieżki row e ro w e , za
m ien ione  poprzednio w  m ie jsca  po
s to jo w e  d la  sam ochodów. Pasma d la  
ro w e rzys tó w  są m . In . na  u l. W y
sp iańskiego, gdzie oznakow ano je  
w  sposób jednoznaczny.

Tym czasem  w łaśc ic ie le  a u t zda ją  
się n ie  dostrzegać um ieszczonych 
tam  znaków . U pa rc ie  t ra k tu ją  t ra 
sy row erow e  Jako p a rk in g i. W go
dz inach pop o łu d n io w ych  pasma d la  
c y k lis tó w  sa ta k  zastaw ione samo
chodam i. że n ie  sposób prze jechać 
tędy row erem . Za n ie respektow a- 
n ie  znaków  d rogow ych  p łac i się 
ka rę . W a rto  w ię c  chyba zaprosić 
na u l.  W ysp iańsk iego  fu n k c jo n a 
riusza MO 2  g ru b y m  b loczk iem  
m andatów . <1)

Uprościć!
W  S ZC Z E C IŃ S K IC H  ap tekach  

bardzo różn ie  o b s ług iw an i są ren
ciśc i i  e m e ryc i. M am y tu  na m y ś li 
tzw . sprzedaż odręczną. Jedyn ie  na 
p l. G ru n w a ld z k im  ludz ie , k tó rz y  
są z w o ln ie n i od o p ła ty  za le k i,  
mogą je  o trzym ać od razu , s to jąc 
w  je d n e j ty lk o  ko le jce . W In n ych  
ap tekach  trzeba n a jp ie rw  stać w  
ogonku do o k ienka , gdzie le k a r
stw a zostaną w ycenione, a w  d ru 
g ie j k o le jce  — b y  je  odebrać. Czy 
prostego (i dobrego!) w zoru  z p l. 
G runw a ldz ik iego  n ie  da się pow ie
lić?  — p y ta m y  k ie ro w n ik ó w  ap tek .

(w ys)

Zapadają się szyny
Z N IE P O K O JE M  patrzą  przecho

dn ie  na to ro w isko  tra m w a jo w e  na 
u l. P ow stańców  W ie lko p o lsk ich  
p rzy  p a rku , n ieda leko  skrzyżow a
n ia  z u l. Jab łonkow ską . Szyny, po 
k tó ry c h  jeżdżą tra m w a je  w  k ie ru n 
k u  p l. K ośc iuszk i, zapadają się.

M o to rn iczo w ie  jeżdżą tędy dość 
ostrożn ie, ale trasa jes t bardzo u - 
ezęszczana 1 to r  pewnego dn ia  m o
że ulec a w a rii.  P rzy p o m n ijm y , że 
ten  odc inek szyn n ie  b y ł odnaw ia
ny od ponad 20 la t. Czas w ięc n a j
wyższy um ocn ić  to ro w isko  n im  zda 
rz y  się w ypadek . (ł)

Notatnik szczeciński
•  16 S IE R P N IA  w  S a li A n n y  Ja

g ie llo n k i odbędzie się k o n c e rt ka
m e ra ln y  z udz ia łem : K ry s ty n y  Su
c h e ck ie j — fo rte p ia n , M agda leny 
S ucheck ie j — skrzypce  i  Rom ana 
S ucheckiego — w io loncze la . T r io  
S ucheckich je s t zespołem „ ro d z in 
n y m ” .

Dziękujemy...
Z A  P O Z D R O W IE N IA  przestane  

przez: cz łonków  K T  P T T K  b io rą 
cych  u dz ia ł w  a k c ji „ Zam ość” , ze
spół „ K r ą g "  z H arcersk iego  Festi
w a lu  K u ltu r y  M łodz ieży S zko lne j, 
uczestn ików  obozu w ędrow nego po  
Karkonoszach z T e ch n iku m  Mecha
n icznego  ł  Zasadnicze j S zko ły  Za
w o d o w e j w  T rzeb ia tow ie , szczeciń
s k ie j g ru p ie  z tra sy  O gó lnopo lsk ie 
go W ysoko K w a lif iko w a n e g o  R ajdu  
Pieszego oraz junaczkom  z k l. I I I  b 
Zespołu Szkół E konom icznych  n r  2 
w  Szczecinie p rze b yw a ją cym  obec
n ie  u; Ś w in o u jśc iu  Jednocześnie  
g ra tu lu je m y  uczestn ikom  O gólno
po lsk iego  R ajdu zdobyc ia  pu ch a ru  
ł  zajęcia pierwszego m iejsca ja k o  
najlepsza g rupa  rajdou>a. Zaś ju 
naczkom  z k l  l l l b  o b ie cu je m y w  
ram ach a k c ji ..W ięcej słońca d la  
S'ivinoujścła”  załatwić k i lk a  p ro 
m ie n i. a b y  po p ra cy  m o g ły  się ład - 
nie opa lić .


